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lenum KC 


Komunikat o wynikach obrad 


plenum Komitetu Centralnego Polskiej Partii Robotniczej 


WARSZAWA. (PAP) — W dniach cit 31 sierpnia do 3 września r.b. obradowałe w Warszawie rozszerza” 


ne plenum KO PPR v udziałem sekretarzy wojewódzkich, Přenum wys łuchało 


referatu tow. Bolesława 


Bieruta „O vdchyleniu prawicowym i uecjonalistycznym w kierownictwie Partii i o sposobach jego prre- 


zwyciężenie". W esskusji n24 referatcm zabieralo głos 38 mówców. W wyniku dyskusji została 
| jodnomyslnie przez plenum RC rezolucja. Przed przyjęciem rezolucji — 


przyjęta 
tow. Władysław Gomułka  (Wie- 


sław) wyraził całkowita zgodę z jej treścią i przeprowadził merytoryczną samokrytykę, zmierzającą do re` 


w] - z + 
i wizi jego Cotychczascwogo, z graniu błędnego stanowisko, -> 


Następnie plenum wysłuchało referatu tow. H. Minca „O bieżących zadaniach Partii w zakresie polityki 
gospodarczej i spolecznej na wei“, W wyniku wyczerpującej dyskusji pienum KC przyjęło jednomyślnie rezo 


luejo w tej sprzwio, 


Pienum KC postanowiło jednomy ślnie zwvolnić tow, Władysława Gomułkę (Wiesława) z obowiązków se- 
kretarzą gederalncgo RC PPR. Picenum KC PPR powołało jednomyślnie na stanowisko sekretarza general. 


| pezo RC PPR tow. Boitsława Bieruta. Pienum KC jednomyślnie dookoptowało do Biura 


Politycznego KC 


g | PPR tow. Franciszka Jóźwiaka (Witełda). Materiały z obrad plenum KC zesianą opublikowane w prasie. 


tow, 
inni dopiero pod nayo 


jący się 2 ninr tow. 
Bieńkowski, i 


r$ TE 
rem przebiegu plenu K zgodzili stel HE tow, Wiesława, nikt z nich jednak 


formalnie z krytyczną oceną retera- O przeprowadził wówczas szczerej 


|; konselewentnej samokrytyki, ogra- 
niczająć się do połowicznych i zagma 


Jest w mas peoleżna Sila... 


Przemówienie Marszałka Polski Roli - Żymierskiego 


W DNIU ŚWIĘTA LOTNICTWA 


W dniu Święta Łotnietwa. marszałek Polski Bola - Żyniienski wy” 


Niech żyje Wolna, Niepodległa, 


głosił w Warszawic przemówienie skierowane do ludności Warszawy | Demokratyczna Polska Ludowa! 


i nowomianowanych oficerów Wojsk 
dajemy w obszernym skrócie. 

Po raz czwarty w Odrodzonej 
Palsce naród polski obchodzi we 
wszystkich miastach doroczne świę- 
to odrodzonego lotnictwa- polskiego: 

Dziś lotnictwo budujemy od pođ- 
staw. Sięgamy głęboko w masy ro- 
botnicze i chłopskie, umeżfiwiamay 
i udostępniamy im szeroki dostęp 
do tej broni, która do niedawna była 
tylko przywilejem elity, 


LOTNICTWO W SEUŻBIE PO- 
KROJU 

Twórcza myśl człowieka uskrzyd 
lita samolot nie po to, aby łatwiej 
mógł siać strasziiwe nieszczęścia, 
Przeznaczeniem lotnictwa nie jest 
miotanie bomb i burzenie wielowie 
kowego, wspaniałego dorobku kul- 
tury. 

Twórcom lotnictwa przyświecała 
myśl oddania skrzydeł na służbę 
człowieka, dla jego pełniejszego, 
wspanialszego rozwoju, 

Imperializm, grabarz kultury, wy 
paczył szłachetne intencje, wyposā- 
żył samolot w bombę i obrócił go 
na narzędzie niszczycielskie przeciw 
postępowi. 

Świat postępu staje w obronie wy 
siłku geniuszu ludzkiego. Przywra- 
ea lotnictwu jego właściwą treść i 
stawia je na właściwej pozycji — 
w służbie człowiekowi, kulturze i 
narodowi. 

Polska jest państwem demokra- 
tyczno - ludowym i dlatego nasze 
łetnietwo jest przede wszystkim 
lotnictwem w służbie: pokoju, tak, 
jak jest nim lotnictwo Zwiazku Re- 
dzieckiego i państw demokracji lu- 
dowej. 


ZNACZENIE LIGI LOTNICZEJ 


Liga Lotnicza — przez masowe 
organizowanie ludzi, którym nie ob 
ce są skrzydlate ideały, przygotown 
je, a w przyszłości, w jeszcze szer- 
szym zakresie musi przygotować te 
masy, iw cparciu o które, powsta” 
ną przyszłe doskonałe kadry lotni- 
cze. 

„Służba Polsce“ — realizeje Sny 
robotniczych i chłonskich synów o 
niecsiąca'nych dla nich przed tym 
skrzydłach. Setki tej młodzieży, set 
ki jutrzejszych uczciwych pracow- 
ników i asów lotniczych wyszły już 
w tym roku z jej szkół szybowco- 
wych i motorowych. 

Nowomianowani oficerowie Wojsk 
Lotniczych! 


Niechaj dzisiejsza promocja 


Lotniczych. Przemówienie to pů- 


"Niech żyje Prezydent Rzeczypo” 
spolitej eb. Bolesław Bierut, najwyż 


dnia Swieta Loiniezego Będzie! dla] 777 Protektor Tolnictwa: 


was zachętą i pobudką do dalszej 
i wytrwałej pracy w służbie lotnic- 
twa. Elitarność dawnego lotnictwa 
była jego słabością. Wy możecie 
inicć poczucie siły, -bo wychodzicie 
z mas ludowych i winniście tworzyć 
uskrzydłoną kadrę polskich mas lu- 
dowych, 


SŁUŻYMY IDEI POSTĘPU. 
Jesteśmy państwem pokojowym, 


| 


WBREW WOLI 


twanych sformułowań. Mimo prób 
przedstawienia wystąpienia tow. 
Wiesława, na czerwcowym planum 
KC, jako przypadkowego poślizgnię- 
cią, dalszy bieg wypadków udowod- 
nił, że nie był (o fakt ani oderwany, 
ani odosobniony. W okresie nara- 
stania kryzysu jugosłowiańskiego t.j. 
w kwietniu i maju r.b. tow. Wiesław 
ujawnił pojednawczy stosunek do 
ierownictwa K.PJ. 


pr 


„o O Z 


B; Bierut. 


Tow. Prezydent 


w sprawie odchylenia prawicowego i nacjonalistycznego w kierownictwie Partii 
jego źródeł i sposobów jego przezwyciężenia 


Wbrew oświadczeniu tów, Wisi 
« sława, złożonemu przedstawi* 
cielom Biura Politycznego w dniu 12 
sierpnia r.b. że rozbieżności między 
nim, a resztą B. P. mają charakter 
li tylko taktyczny, stwierdzić należy” 
że rozbieżności te mają charakter 
ideologiczny i wynikają z czterech 
głównych źródeł: z niezrozumienia 
istotnej ideologicznej treści stosun" 
ków między krajami demokracji lu” 
dowej a ZSRR i przedującej roli 
WKP (b) w międzynarodówymi fron= 
cie walki przeciwko imperializmo- 
wi. z dużych nawarstwień nacjoali- 
stycznych, z nięprzezwyciężonych i 
wtiąż odradzających się koncepcji 
socjaldemokratycznyca i wreszcie z 
dążenia do odsuwania walki z ele- 
mentami kapitalistycznymi, żerują” 
cymi na wyzysku biednego i średnio 
rolnego chłopstwa, ca faktycznie pro 
wadziło do ugody z nimi. 
(Dalszy ciąg na str. 3) 


Otwarcie  ziazdu 


Zw. Zaw. Prac. Skarkowych 
WARSZAWA (BAP), W dniu 5 
bm. rozpoczął w Warszawie obrady 


Po ogłoszeniu rezolucji Biura In-|3 z kolei w Polsce Ludowej Walny 
formacyjnego, tow. Wiesław nie taił| Zjazd Delegatów 


Oddziałów Zw. 


swego negatywnego stosunku do tejjZaw. Prac, Skarkowych R.P. Po 
części rezolucji, która omawiała pro" |symurowainiu aktu erekeyinego I 
gramowe zagadnienia socjalistycznej |„arożenia kamienia węgielnego. pod 


przebudowy rolictwa Tsbrawę wat 
ki z wyzyskiem chłopskich mas pra- 
cujących przez kapitalistyczne ele- 
menty Wsi 


budujący sie dom skarbowea rozs 
poczęły się w sali „Roma“ właści. 


| MAS 


utworzył Schuman nowy „rząd kapitulacji narodowej” 


PARYŻ PAP). W niedzielę we 
imier Robert Schuman utworzył 


wczesnych godzinąch rannych pre- 
nowy rząd francuski i przedstawił 


póństwem ludu pracującego, który | członków gabinetu prezydentowi republiki Vincent Auriol 
Pina 4 CE eei A e ita MO RZ A 


Gie przgnic wojny. 


Mle fest w nss potężna Siła, siła SKŁAD 


milionowych rzesz robotników. chło 
pów i inteligencji pracującej, goto- 
wych służyć idei postępu 
ści. 

Lotnictwo nasze w oparciu o te 


i wolno- 


NOWEGO RZĄDU JEST 


NASTĘPUJĄCY: 


Premier i minister Spraw zagra- 
ych — Robert Schuman (Ruch 
Republikańsko-Ludowy — MRP), 

Wicepremier i minister dla spraw 


miliony — krzepnie, staje się coraz |ONZ — André Marie (radykal), 


większe i ma coraz większy wkład 
dla spraw pokoju i demokracji, 

Niech żyje i rozwija się lotnictwo 
polskie! 


Minister Sprawiedliwości — Ro- 
bert Lecourt (MRP), 

Minister Finansów i Gospodarki— 
Christian Pineau (socjalista), 


Fala strajków 


zalewa Stany Zjednoczone 


NOWY JORK (PAP). Strajk 30 
tysięcy robotników portowych u- 
nieruchomił prawie całą żeglugę na 
wybrzeżu Facyfiku. 

Powodem strajku są sprawy pla- 
cy oraz wpływu związków zawa- 
dowych na angażowanie załóg 0- 
krętowych. Strajk prowadzony 
jest przez potężny Związek Robot- 
ników Portowych, którego preze- 
zem jest jeden z czołowych przy- 


wódców ruchu Wallace'a ña zachod 
nim wybrzeżu Stanów Zjednoczo- 
nych — Bridges. 

W Nowym Jorku trwa nadal 
strajk 10 tysięcy kierowców sa- 
mochodów ciężarowych. Strajk roz 
szerza się i może objąć również 
przedmieścia Nowego Jorku, gdzie 
pracuje około 20 tysięcy kierowe 
ców ciężarówek, 


Ważne punkty strategiczne 


zdobyła grecka armia demokratyczna 


| RZYM (PAP). Radiostacja Wol 


nej Grecji donosi, że oddziały grec- 


W pobliżu Floriny, oddziały Mar 


PA przeprowadziły skuteczne na- 
kiej armii demokratycznej przer-|tarcia na odcinku 


Kladorachi — 


wały linie obronne wojsk monar-|Klines. 


chistycznych w okolicy góry Pin- 
dus i zajęły kiłka ważnych punk- 
tów strategicznych na odcinku Za- 
gori. W okolicy Methodia, oddziały 
demokratyczne odparły silne ataki 
wwojsk ateńskich, 


W Macedonii środkowej, wojska 
demokratyczne rozgromiły garni- 
zon nieprzyjacielski w Vironii į za- 
dety miasto. 


| Minister Obrony Narodowej—Re- 
ne Mayer (radykał), 

Minister Spraw Wewnętrznych — 
Jules Moch (socjalista), 

Miniseźr Posiadłości Zamorskich— 
Paul Coste-Floret (MRP), 

Minister Wychowania Publiczne- 
go — Tony Revillon (radykał), 

Minister Pracy — Danicl Mayer 
(socjalista), 2 

Minister Rolnictwa — Pierre PfH- 
miin (MRP), 

Minister Robóż Publicznych i Ko- 
munikacji — Henri Gueuille (rady- 
kał), 

Minister Odbudowy — Rene Coty 
(niezależny republikanin), 

Minister Handłu i Przemysłu — 
Robert Lacoste (socjalista), 

Minister Dla Spraw b. Kombatan- 
tów — Juses Cażoire (MRP), 

Minister Zdrowia—Pierre Schnei- 


ter (MRP). 
GŁÓWNI PODSEKRETARZE 
STANU: 

Prezydium Rady Ministrów—Pier- 
re Abelin (MRP). Informacja—Fran- 
cois Mitterand (Demokratyczny Zw. 
Oporu), Finanse — Biondi (socjali- 
sta), Budżet — Boher (MRP), Wyży- 
wienie — Foresto (MRP), Poczła i 
Telegraf — Fugene Thomas (socjali- 
sta), 

W niedzielę o godzinie 5 popołu- 
dniu, nowy rząd zebrał się na pierw 
sze posiedzenie. 

80 MILIARDÓW DEFICYTU 

PARYŻ (PAP). W paryskich ko- 
iach politycznych podkreślają, że 
przed nowym rządem stoją te same 
trudne zadania gospodarcze, z któ- 
rymi nie mógł się uporać rząd pre- 
miera Andre Marie. Ceny artykułów 
pierwszej potrzeby we Francji wciąż 
wzrastają. Tak np.: Ceny mięsa w 
Paryżu i w większych miastach 
wzrosły o około 30 proc. W ciągu 
miesiąca sierpnia, Poza tym pod ko- 
niec roku budżet francuski będzie 
wykazywał deficyt sięgający 89 mi- 


liardów franków. Rząd Schumana 


będzie musiał wydatnie zwiększyć 
podatki, żeby pokryć ten deficyt, 


ZGUBNE SKUTKI POLITYKI 
KÓŁ RZĄDZĄCYCH 


MOSKWA (PAP). Omawiając kry- 
zys gabinctowy we Francji, dziennik 
„Krasnaja Zwiezda“ przypomina, że 
rząd premiera Andre Marie musiał 
pedać się do dymisji pod prcesią sta- 
le rosnącego niezadowolenia viag in- 
dowych. 

Naród francuski jest oburzony po- 
lityką rządu, który doprowadził do 
nędzy i podporządkował francuską 
gospodarkę narodową bankierom s 
Wałll-Strect. Woła narodu francus- 
kiego domagajaącego się przekazanią 
losów Francji w ręce rządu jednoś- 
ei demokratycznej znalezła jaskra- 
wy wyraz w fali strajków i m2s0= 
wych protestach, które ogarnęły ca 
ły kraj. 3 

Wsiazując, że program prennera 
Schumana niczym się nie różni od 
programu André Marie i że projekto 
wano wprowadzenie nowych podat- 
ków, których ciężar spadiby na bar= 
ki mas pracujacych, „Krasnaja Zwie 
zdać pisze: „W poszukiwaniu wyj- 
ścia z kryzysu, reakcja francuska 
stworzyła nowy wariant gabinetu, 
który odpowiada jej interesom, Je- 
drakże masy pracujące Francji po- 
tępiają stanowczo tę nową kombi= 
natie“. 


pk s 
Powódź w Indiach 
100 wsi pod wodą 
LONDYN (PAP) Agencja Reute- 
ra donosi, że rzeka Ganges wystąpi- 
ła z brzegów i zalała część miasta 
Benares oraz okoliczne wsie.. Około 
100 wsi w tym okręgu znajduje się 
pod wodą i wiele innych terenów 

jest zagrożonych. 
traty materialne są ołbrzymie, 
Ilość ofiar nie jest znana. 
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WARSZAWA, (Tel, wł). W 
czwartą rocznieę ogłoszenia dekretu 
o reformie rolnej cała Polska obcho- | Rolnych ob. Dąb - Kocioł wygłosił 
dzi uroczyście święto żniw, w któ-! przemówienie, z którego wyjątki po” 
rym rolnicy podsumowują osiągnię- | dajemy poniżej. 
cia całorocznej pracy na roli. Jest to 
moment doniosły | radosny nie tyl- 
ko dla każdego rolnika, ale również 
dla całego narodu, samowystarczalni 

W dniu 5 b.m. odbyły się we wsi Dziś, kiedy stoimy w obliczu doko 
Sienica w powiecie Mińsk. Maz. uro nanych źniw, każdy jest ciekawy 


czystości dożynkowe, podczas któ- 
rych minister Rolnictwa i Reform 


Czy jesłeśmy 


Antykolenierskie manifestacje 


Lud Indonezji żąda pełnej suwerenności 


NOWY JORK (PAP). Komisja jsunięcja wszystkich wojsk holen- 
Narodów Zjednoczonych dla spraw |derskich z Indonezji oraz prowa- 
Indonezji, bawiąca w Dżodżakarocie |dzenia przez republikański rząd 
donosi, że 2 września odbyły się | indonezyjski pertraktaćji z rządem 
w tym mieście antyholenderskie |holenderskim jedynie pod warun- 
demonstracje młodzieży jndonezyj. | kiem uznania całkowitej suweren- 
skiej. Demonstranci domagali się w |noścj republiki indonezyjskiej. 
rezolucji złożonej komisji ONZ u- 


KREWNY KRUPPA 


doradcą min. Marshalla 


PARYŻ (PAP), W dzienniku |jego podróży do Moskwy i był o- 
„Ce Soir“ ukazat się artykuł, w |beeny na wszystkich posiedzeniach 
którym waszyngtoński korespon. |Rady Ministrów spraw zagranicz- 
dent tego pisma podaje szezegóły |nych. Potrafił on swymi intrygami 
działalności doradcy ministra Mar- |zaskarbić sobie zaufanie zarówno 
shalla — Charlesa Bohlena i jego |reakcyjnego skrzydła partii demo- 
roli w polityce zagranicznej Sta- |kratycznej, znajdującego się obec 
nów Zjednoczonych, Projektodaw- |nie u władzy w Stanach Zjednoczo- 
ca „Unii Zachodniej”, iniejator per |nych, jak | wybitnych działaczy 
traktacji w sprawie udzielenia gwa |partii republikańskiej, a minister 
rancji amerykańskiej 5 państwom |Marshsll musiał pogodzić się z ro- 
paktu brukselskiego, Charles Bo. |lą, jaką odgrywa Bohlen w polity- 
hlen w obecnej chwili dokłada |ce zagranicznej Stanów Zjednoczo- 
wszelkich starań, by opracowany |nych. 
został projekt Unit Atlantyckiej, 
łączącej Stany Zjednoczone z pań- 
stwami zachodniej Europy. 

Bohlen — Niemiec z pochodze- 
nią — jest kuzynem wielkiego prze 
mysłowca niemieckiego Kruppa 
von Bohlen i został wychowany w 
duchu pruskim, Jak Bohlen sam 
przyznaje, jego ojczystym języ- 
kiem jest język niemiecki i Niem- 
cy są mu duchowo bardzo bliskie. 

„Ce Soir* podkreśla, że większa 
część głośnego przemówienia, wy- 
głoszonego w roku 1946 w Stutt- 
garcie przez ówczesnego ministra 
spraw zagranicznych USA. Byrne- 
sa, została opracowana przez Bo- 
hiena. Mowa stuttgarcka położyła 
kres rooseveltowskiej polityce de- 
militaryzacji | denazyfikacji Nie- 
miec. Propagowała ona odbudowę 
ciężkiego przemysłu niemieckiego. 

Bohlen brał udział w konferen- 
cjach w Teheranie, Jałcie i Poczda- 
mie, Towarzyszył on Byrnesówi w 


NOWY JORK (PAP). Z okazji 
przypadającego na dzień 6 wrześ- 
nia dnia pracy w Stanach Zjedno- 
czonych, trzej główni kandydaci na 
prezydenta — Truman, Wallące i 
Dewey, ogłosili odezwy do robot- 
ników amerykańskich. 


W odezwie swej Dewey całkowi- 
cię pominął najważniejsze proble- 
my wewnętrzne i zagraniczne Sta- 
nów Zjednoczonych, Truman ogra 
niczył się do podkreślenia, że jest 
przeciwny ustawie antyrobotniczej 
Taft-Hartiey, uchwalonej przez 
kongres, 


DOŻYNKI W TUSZYNIE-LESIE 


Tradycyjna uroczystość stało pod znakiem zbratania chłopa z robotnikiem 


chłopskiej, w czwartą rocznicę De. |czych tak, jak wykonany został 
kretu o Reformie Rolnej odbyły |Plan za pierwsze półrocze 1048 ro- 
gie wczoraj uroczystości dożynko. |ku. 
we w województwie łódzkim, Z kolei głos zabrał wojewoda 
Największa uroczystość odbyła |Szymanek, który wezwał przedsta. 
się w Tuszynie-Lesie, dokąd przy ”|wicieli wsi do intensywnej pracy, 
byty wielotysięczne tłumy z róż. |do lepszego wykorzystania narzę- 
nych miast województwa, oraz z|dzi rolniczych i rozwijania wszel. 
terenu wszystkich bez wyjątku po. |kiego wysiłku zbiorowego, aż do 
wiatów, uspołęcznienia narzędzi produkcji, 
Obehód rozpoczął się przy dosko |aby wykonać cjążące na ws| zada- 
nałej, słonecznej pogodzie od gwiaz| nia wobec narodu i państwa, 
dzistej sztafety ludowych zespo-| Przemawiali jeszcze przedstawi- 
łów sportowych, które przyniosły |ciele PPR, tow. Potapczuk, prezes 
meldunki o pomyślnym zakończe. |Miejskiej Rady Narodowej w Ło- 
niu żniw. Meldunki przyjmował wo |dzi, tow. Andrzejak ! in. 
jewoda łódzki, Piotr Szymanek, Po przemówieniach odbyła się 
Chłopi dziękowali reprezentanto. |barwną defilada, Przed trybunami 
wi rządu, za pomoc okazaną im w |przemaszerowali rolnicy, młodzież 
okresie przednówkowym,  dzięki|wiejska w regionalnych strojach i 
której można było zasiać wszyst. |z tradycyjnymi wieńcami dożynko- 
kie odłogi. Zapewnili przy tym, żejwymi. Na czele defilady kroczyli 
nie ustaną we współzawodnictwie z|przodownicy pracy na wsi į w prze 
robotnikami w miastach, aby jakjmyśle, dalej szły delegacje stron- 
najszybciej wykonać plan sytości |nietw politycznych, organizacje 
w kraju ' aby przyśpieszyć odbu- |chłopskie, umundurowana kompa- 
dowę zniszczeń ną wsi. Na zakoń. |nia ORMO i oddział leśników, Za 
czenie chłopi oświadczyli uroczyś. |nimi przeciągnął korowód wozów 
cie, że zasiewy jesienne dokonane 'chłopskich oraz samochodów ude- 


Pod hasłem jedności robotniczo- za w myśl planów gospodar- 


KURIER POPULARNY 


eba wysłarczy dla wszystkich 


oświadczył min. Dąb-Kocioł na uroczystościach dożynkowych 


czy osiągnęliśmy  'samowystarczal- 
ność aprowizacyjną kraju? 

Z wieloma pracownikami moimi 
dokonałem rachunku całorocznego 
plonu poźniwnego i mogę zapewnić 
wszystkich obywateli, że walkę o 
samowystarczalność  aprowizacyjną 
kraju wygraliśmy całkowicie. Chile" 
ba wystarczy dla wszystkieh. Prócz 
tego mamy jeszcze znaczne jego nad. 
wyżki. 

Meldunki o próbnych omłotach, ja 
kie nadchodzą z całego kraju do Mi- 
nisteretwa Rolnistwa i Reform Rol- 
nych wskazują, że zbiory tegarocz” 
ne są lepsze od przeciętnych zbiorów 
w najlepszych latach urodzaju przed 
wojną. Zbiorów takich nie mieliśmy 
na przestrzeni wszystkich lat między 
wojennych, Tak dobre plony za- 
wdzięczamy nie tylko wybitnie sprzy 
jającym warunkom  atmosferycz- 
nym, ale również w znacznej mierze 
dużej pomocy rządu, w szczególnoś- 
ci w postaci wielomilionowych kre- 
dytów, w postaci dostarczenia nawo 
zów sztucznych, których wysiano w 
tym roku dwukrotnie więcej, aniżeli 
przed wojną. 


Przeciętna 
11 q z hektara 


Jeśli w gospodarstwach chłop” 
skich plony zbóż w tym roku wyno” 
szą przeciętnie ponad 12 q z jedne- 
go ha. to w majątkach państwowych 
daleko przekraczają ten średni plon 
w gospodarstwach chłopskich, a na- 
wet w całym szeregu majątków pań- 
stwowych plony z 1 ha wynoszą 40 
i 83:3 p, jak np. w majątkach pań- 
stwowych zakładów hodowli roślin 
— Raciniewo, Gola, Kolawy, Hyra- 
biew, Laski itd. 


Przyszłość 
ruchu spółdzielczego 
W przyszłości nie będzie . innego 
lepszego sposobu gospodarowania, 
jak tylko spółdzielczy. 
Istotą spółdzielczości jest dobro” 


PRZYWÓDCY TRZECH PARTII 


wystosowali orędzia do amerykańskich robotników 


Henry Wallace przeprowadził w 
swej odezwie porównanie między 
programem amerykańskiej partii 
postępowej a programem obu sta- 
rych partyj — republikańskiej | 
demokratycznej, Wallace podkreś- 
lii, że republikanie i demokraci są 
jednakowo ściśle związani z koła. 
mi finansowymi Wall Street, że do~ 
puściły one do inflacji, że nie zre- 
alizowały ustawodawstwa społecz. 
nego oraz programu budowlanego 
a zwłaszcza, że doprowadziły do 
wielkich zbrojeń į uchwaliły usta. 
wę o przymusowej służbie wojsko- 
wej, 


korowanych zielenią, kwiatami i 
zbożem, wreszcie banderie konne. 

Po defiladzie odbyła się symbo- 
liczna wymiana darów pomiędzy 
wsią, a robotniczą Łodzią, a na za- 
kończenie wręczono wojewodzie 
łódzkiemu, jako gospodarzowi wo. 
jewództwa — wieńce żniwne. 

Po oficjalnej części uroczystości, 
odbyły się występy zespołów świet 
licowych, zawody sportowe | zaba. 
wy ludowe w lesie tuszyńskim, 

(s) 


Powódź 


w Szwajcarii 


GENDWA (PAP). Jan doniosio 
radio szwajcarskie, wskutek długo. 
trwałych deszczów rzeka Rodan wy 
atapita z brzegów i zalała wieś Fi. 
dly. Wszystkie wsie na lewym brze 
gu Rodanu w okolicach Fidiy | 
Saint-.Leonard musiały zostać wy- 
ewakuowane w nocy z soboty na 
niedzielę. Wody Rodanu weląż 
wżbierają, tak, że istnieje nichez. 
pieczeństwo powodzi również w in. 
nych okolicach, 
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Praga 


pogrążona w żałobie 

PRAGA (PAP). Spscjalny ko- 
mitet wyznaczony przez rząd cze- 
chosłowacki ustalił, że w ponie- 
działek na placu Św. Wacława w 
Pradze odbędą się uroczystości ża- 
wolność i tak, jak nikt nie zmuszał |łobne dla uczczenia pamięci prezy- 
i nie AA atopa aby pks denta Edwarda Benesza. W środę 
wał do spółdzielni np. mleczarskiej, F ; f 7 
czy spółdzielni EBET chłop” odbędzie sę pogrzeb b, prozydenta 

tt nio 3 onółdzi PEP -|w Sezimovo Usti, gdzie będzie on 
skiej, tak i do spółdzielczości produk si 
cyjnej nikt zmuszać go nie będzie, pochowany obok pierwszego pre- 
Zależeć to będzie od chłopów - rol-|zydenta republki czechosłowackiej 
ników, — Tomasza Masaryka. 

W tym sensie pojęta organizacja| PRAGA (PAP). Prezydent re- 
spółdzielczych form gospodarki rol-| publik; czechosłowackiej Klement 
nej musi z konieczności odbywać się Gottwald, jako dowódea naczelny 

czechosłowackich sił zbrojnych 0- 


powoli, aż przemysł nasz nadąży z 
ikeja traktorów, maszyn, samo- x f 
RA TA aaah, s głosił rozkaz, by w dniu pogrzebu 
b. prezydenta Edwarda Benesza, w 


chodów itd 
ac w szerokim rozmiarze| ; ` : 
Gee zk x e środę 8 b.m. czarne flagi zostały 
wciągnięte na maszty budynków 


walkę e dobrobyt chłopa, ta część 
społeczeństwa, która była przez £ ; 

wojskowych. W dniu pogrzebu ma- 
ja się odbyć we wszystkich jed- 


wszystkie rządy  rzeczypospolitej 
nostkach wojskowych akademie 


sziacheckiej w niewoli w między- 
wojennym okresie zapomnienia i u- 

żałobne, poświęcone pamięci prezy- 
dentą Benesza, 


ciskania, wysuwa się teraz i wysu- 
wać się będzie na plan pierwszy. 

£ 
Wczorajsze Święto Lotnictwa 
Tłumy ludzi przyglądoły się ewolucjom pow etrznym 
Wczorajszy obchód Święta ae 


kolicznych miasteczek, aby przy- 
glądać się zapowiedzianemu, boga- 
temu programowi ewolucji po- 
wietrznych. 

Obchód wczorajszy trwał 5 g0» 
dzin. Rozpoczął się on pokazem mo 
deii latających oraz startem tale- 
go szeregu szybowców szkolenio- 
wych. 

Atrakcją programu były loty ko 
szące samolotów wojskowych j za 
imscenizowany bój powietrzny, M. 
in. piloci nasi zademonstrowali pu- 
pliczności efektowny lot samolo- 
tów myśl'wskich typu „IŁ“ na cel 
i „zbombardowanie” budynku. 

Następnie odbyły się loty akro- 
batyczne i różne ewolucje po- 
wietrzne. Wzbudziły one agólny po 
dziw i zostały przyjęte hucznymi 
oklaskami publiczności. Efektow- 
nie wypadły także skoki spado- 
chroniarzy oraz boty szybowców, 

Wallace przeciwstawił temu pro- |holowanych na specjalnych maszy- 

gramowi „postępowy A NZ nach. 
rogram własnej partii i $ > : 
i, że każdy pr oddany na demo- |, Jelec i ha O0> 
kratów czy republikanów, jest gło. y wę. ory propaga owe Ra £R- 
sem oddanym na wrogów świata |molocie pasażerskim typu „Doug. 
pracy. las“, (a) 


nictwa, zorganizowany staraniem 
Ligi Lotniczej, wypadł w Łodzi 
bardzo okazale. Wszystkie gmachy 
urzędów i instytucji, domy, a na- 
wet tramwaje przybrane zostały 
chorągwiami o barwach naroda- 
wych. Od południa wszystkie train 
waje podmiejskie były natłoczone 
do ostątniego miejsca, bowiem na 
lotnisko ciągnęli młodzi i starzy. 

Pogoda wyjątkowo dopisała, 
więc nic dziwnego, że około godzi. 
ny 3 po pół, na lotnisku w Lublin. 
ku zebrały się już niezliczone thi- 
my mieszkańców Łodzi, a nawet o- 
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Przy poparciu USA 


Wody nie wykona vaia 


45 okrętów nie przekazano Zw. Radz'ecki emu 


MOSKWA (PAP). Agencja TASS 
w depeszy z Rzymu podkreśla, że 
rząd włoski usiłuje uniknąć wy- 
konania artykułu 57 traktatu po- 
kojowego. 


pozostałych mocarstwach repre- 
zentowanych w komisji morskiej w 
Rzymie. Jeśli wziąć pod uwagę, Że 
niedawno rząd włoski „przekazał 
Francji znaczną 'lość okrętów, 
przypadających jej na podstawie 
tego samego art. 57, to staje się 
jasne, że to stanowisko, narusza- 
jące postanowienia traktatu poko- 
jowego, przy poparciu rządów Sta- 
nów Zjednoczonych, Wielkiej Bry- 
tanii i Francji nabiera określonego 
zmaczenia politycznego, 


Na mocy tego artykułu Zwią- 
zek Radziecki ma otrzymać część 
wojennej floty włoskiej. Lista 45 
okrętów, które miały być przeka. 
zane rządowi radzieckiemu, ukaza». 
ła się swego czasu w prasie włos- 
kiej, Okręty miały być wręczone 
ZSRR w okresie 3 miesięcy od chwi 
li wejścia w życe traktatu poko. 
jowego, z wyjątkem tych okrętów, 
które nie mogły być wyremonto- 
wane do tego terminu. 


Szczec'a uczcił 


Jak wiadomo, włoski traktat po- pamięć tow. Zdarowa 
kojowy wszedł w życie 15 wrześ- | SZCZECIN., (PAP). — Staraniem 
nią 1947 r., Rząd włoski nie poczy- | Towarzystwa, Przyjaźni Polsko * Ra- 
nił jednakże jeszcze żadnych przy. | dzieckiej w dniu 4 b.m, odbyła się w 
gotowań do przekazania okrętów. | godzinach wieczornych w 8zezecinie 
W dążeniu do przyśpieszenią po-|akademia żałobna ku czci zmarłego 
stanowień traktatu, rząd radziec. | generała plk, Andrzeja Żdanowa, Na 
ki zgodził się przyjąć 33 okręty w akademię przybył liczni przedstawi 
stanie nieodremontowanym, bez żą| $019 organizacji spolecznych, Zw. 
dania zwrotu kosztów naprawy od | Młodzieży Polskiej: Zw. Zawodo- 
rządu włoskiego. wych. partii politycznych. społeczeń 
€ stwa, wojska oraz oddziały SP. Na 
tle czerwieni widniał dużych rozmia 
rów portret zmarłego przybrany ki- 

rem, 


Termin przekazania okrętów wy 
znaczony został na 15 sierpnia, je- 
dnakże rząd włoski dotychczas nie 
przekązał żadnego okrętu. Po zagajenin akademii przez ob. 


ilre i „| Escha zabrał głos wojewada Borko" 
Komunikat Agencji TASS stwier wicz, który naświeliił rolę: jaką code= 


dza, że nie ulega wątpliwości, iż | gral Zdanow w walce o wolność na- 
rząd włoski znajduje poparcie w rodów. 


Rezolucja plenum KC PP 
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„KURIER POPULARNY 


w sprawie otchylenia prawicowego i nacjonalistycznego w kierownictwie Partii 
jego źródeł i sposobów jego przezwyciężenia 


(Dozończen:e 


zesir. 1) 


lego rodzaju postawa jest bez 
spornym odstępstyzem od marksizmu 
— leninizmu, sprzeczna jest z zało- 
żeniami rewolucyjnej ideologii PPR i 
jest wyrazem naporu obcej, drobno- 
mieszczańskiej ideologii, Tow. Wie- 
sław, podobnie jak po plenum czerw 
cówym wyraził gotowość fornalnego 
podporządkowania się rezolucji Biu- 
ta informacyjnego i stanowi. 
ra Politycznego, nie przeprowadza- 
jąc merytorycznej rewizji swego z 
gruntu fałszywego stanowiska, 

3. Wobec stwierdzenia odchylenia 

prawicowego w kierownictwie 

PPR, które reprszentuje sekretarz 
generainy partii, staje się koniecz- 
nym przeanalizowanie w tym świe- 
tle poszczególnych ctapów rozwoju 
PPR, aży na drodze krytyc: 
lzy oddzielić twórczy 
ny dorobek ideologiczny 
cenny 
wsłąd do dz 
botniczego i historii narodu polskie- 
go Gd naleciałości 
nych i nacjonalistycznych. 

Ą PPR powstała i wyrosła w 68" 

*nlu walki z f wskim na- 
jażdem, z rodzimą reskcją, z nacjo- 
nalizmiem i szowinizmem, z między 
narodowynt imperializmem. 

PPR wyrosła i okrzepła w walce o 
wyzwolenie narodowe, które łączyło 
się mierozerwalnie z wyzwoleniem 
społecznym mas pracujących, ze zwy 
cięstwem rewolucyjnych sił w naro- 
dzie, ze zwycięstwem polskiej klasy 
robotniczej, ze zwycięstwem solidar- 

„Bosci międzynarodowej 2 siłami: so” 

€cjalizmu i postępu, których uosobie- 
niem był Związek Radziecki i wyzwo 
leńcza armia czerwona oraz z wal- 
ką parti komunistycznych we wszy- 
Stich krajach. 

W ogniu tej walki powstały zręby 
organizacyjne PPR w oparciu o nàj- 
bardziej bojowe, olttcyjne-1i szcze 
e niepódległoścowe elementy, prze 
de wszystkim zaś w oparciu o rewo* 
lucyjne kadry KPP, przeniknięte bez 
granicznym poświęceniem dla spra- 
wy wyżwolenia klasy robotniczej i 
narodu, przeniknięte duchem głębo- 
kiego iniernacjonalizmu i solidar- 
ności z krajem zwycięsziego socjaliz= 
mu — ZSRR i z wszystkimi rcwolur 
cyjnysni siłami w świecie, 

W ogniu walki z okupantem i ro~ 
dzimą reakcją kształtowała się i u- 
wacniała rewołucyjna ideologia 
PPR, której partia zawdzięcza Wszy- 
stkie swe wiełkie zwyciestwa i osięg 
niecia zarówno w latach okupacji, 
jakipo wyzwoleniu, w latach budo 
wania zrebów Polski Ludowej, 

Biędem byłoby jednak przypusz- 
czać, że w tym całym 6xrosic PPR 


Y 


była wolna od penetracji cbcej, na-|- 


cjonslistycznej E- oportunistycznej 
ideologii, szczególnie w  oltresach 
zaostrzonej walki klasowej: 

Partia osiągnela zwycięstwa 
swej drodze właśnie w wałać z tymi 
fałszywymi pogladami, właśnie prze” 
zwyciężając błędne poglądy zgodnie 
ze swymi rewslucyjnymi tradycja- 
mi. 

Z tego punktu widzenia wymagają 

analizy poszczególne okreży Tozwo- 
ju PPR, szezezólnie od listopada 
1945 r. 
W okresie od listopada 1943 r. 
do sierpnia 1944 r. walką z hit- 
leryzmem weszła w fazę rozstrzyga- 
jącą. Rós? autorytet PPR, jako czo” 
łowaga rzeczniza realizacji rewolu* 
cyjnego programu narodowo = wy- 
zwcieńczego z ZSRR, ERN grupgwał 
wokół siebie reprezentacje najbar- 
dziej postępowych sił narodu. 

Cała złednoczana reakcja, żdająć 
sobie sprawę, że toczy się decydują- 
ca walka o charakter przyszłej wła* 
dzy w wyzwolonej Polsce, i 0 jej 
treść klasową, rozpętała w tym 07 


na 


eportunistycz | 


31 kało swą: zwartość 


kresie przy poparciu niemieckiego 
okupanta wściekłą nagonzę przeciw 
PPR zmierzając do.całzowitej izola- 
| cii i złamania partii s 

| W tym niełatwym okresie: w. czę” 
jśei kierownictwa PPR ujawniły się 
wahania, Później zaś błędne tenden 
cie, które żniierzały (faktycznie do 
zniekształceńia koncepcji KRN, do 
zbłokowania z CKL-(Ceutralny Kor 
mitet Ludowy) i w konsekwencji do 
wycofania się z pozycji kierowniczej 
roli klasy ' robotniczej w walce o 


władzę. państwowa. 

Te falszywe kapitulanckie tenden- 
cja lansowane były poczatkowo 
przez tow. Bieńkoryskiego, później 
zaś w kierownictwie partii sprzez 


tow, Kowalskiego i LogęrSowińskie- 
g0, przy czym zostały one w ostat- 
niej fazie poparte przez Ssskritarza 
generalnego Partii tów. Wiesława. 
Rozwój wypadków historycznych, 
działalność PRWN-i Rządu Tymcza” 
soweg>, całkowicie pożwierdziły słu- 
szność koncepcji KRN i zadoktwmen- 
towały. bankructwo wszystkich ten 
dencji kapitużanckich w partii. Ten- 
dencje ie były wyrazem niewiary Ww 
siły klasy robotniczej,  ułegania 
wściekłermu naporowi reakcji i drob- 
nomieszczaństwa, zamiast przewodz 
nia masom pracującym: 
Po wyzwoleniu, sprzeczności, 
* które powstały w kierownic- 
twie partii, uległy zatarciu. W. okre- 
sie 1945—1947. wrogie. siły klasowe 
występowały, w,.Polsce w najbardziej 
cynicznej i odrażającej postaci band: 
terrorystycznych, agentów obcego 
proniemieckiego imperializmu anglo 
saskiego: restauratorów” przedyrrześ- 
tiowrych rządów obszartticzo + Eapi- 
tałistycznych. Wyżładnikiem tych si 
był również'Mikotajczyk i przywód- 
cy WRN, Walka ta zaostrzała czuj? 
ność i afywność klasy robotniczej 
i konzolidowała: partie: i 
W obliczu wroga który zmierzał 
do przywrócenia władzy. obszarni- 
ków i wiendich lapitalistów, kierow- 
nictwo PPR, uzupełnione przeż przy” 
byięch z emigracji wraz z l-szą Ar- 
|mią działaczy robotniczych, odzys” 


- poi 4: 


i orężność 


VE tS + 


tyczną. 


4 
gwałtowny wzrost 
rozwój 'jej dojrzałości politycznej, 
przypada- rezliżowanie  podstawó: 
wych zadań demoktecji ludowej Ww 
zalkrosie reformi społeczny: - gosts- 
darczych, jai reforma wolna i nacjo” 
nalizącja - przemysłu, przebziowa a 
paratu-państwowego"i rozgramnienie 
podziemia, terrorystycznego oraz mi= 
kołajczykowskiej reakcji. W tej pra 
cy tow. Wiesław, pracując w tym za 

solidernie z całym kierowwnie” 


rasta 


KLOSIO Z 
(wem, położył niewałpłitwie 


wielkie 


Ciac 


W tym okresie. szczególnie ma 
rym zjeźażie, odbywało się dalsze 
krystalizowanie się oblicza  partit. 
Partia zapuściła głębokie korzenie w 
masy. Poczynionmo też duży krok na- 
przód w walce'z lewactwem i sèk- 
ciarstyent, które pozostało w spat- 
ku po KFP. Równocześnie zazn 
ły się'już wówczas pewne ujemue i 


m yz 
ALL, 


niebezpiećzie tenfdencje, która jar 
sarawiej uwidoczniły się dopiero w 


następnym: okresie, a mianowicie ten 
deneje do takiego: oświetlenia demo" 
kracji ludowej w "Pojsce, które za- 
wierało Ssiłosmość do pomijania lub 


nieuwypuklania prawdy, że Polska 


ca odchylenie prawicowa = nacjona- 
listyczne w okresie luty - lipiec 1944 
r, wyrastały z zaściankowości naro* 


A 
5 


przesądów  nacjonalistycznych, zZ 


dowej, 'z,nacisku ciążących jeszcze | 


wpływów, które osłabiały w prakty- 
ce postawę internacjonalistyczną i 
szły w parze z.wstydliwym odgra" 
dzaniem się od rewolucyjnych, kla- 
sowych i  mfernacjonalstycznych 
tradycji KPP. 

1 Następny asres, którego -począ- 

= igz łączy się-w polityce wewnę- 
trznej z rozbiciem obozu reakcji i u“ 
cieczką Mikołajczyka: zaś w polity* 
ce międzynarodowej z utworzeniem 
Biura Inforinacyjnego, jako forimy 
Koniecznej koordynacji wszystkich 
sił rewolucyjnych . w- organizowaniu 
kontrofensywy przeciw amerykań- 
skiemu imperializmowi, cechuje re- 
aktywowanie się odchylenia prawi- 
cowego w partii, a w szczególności 
nasilenia tendencji prawicowych w 
postawie: tow. Wiesżawa, Ilustrują t0 
między innymi następujące fakty: 
a. Niechętniy stesulnek tow.’ Wie- 
slawa do powołańią "Biura In- 
formacyjnego, 

„b. Nastawienie na automatyzm 
rozwoju demokracji ludowej bez 
zaostrzenia walki klasowej, szcze 
gólnie na wsi,'eo sprzyjało fak- 
tycznie umacnianiu się elemen- 
tów kapitalistycznych. (Między 
innymi udostępbienie stacji ma- 
szynowych bogaczom wiejskim 
na równych warunkach z biedo- 
tą), i 

-C Nasilenie tendencji do reali- 

zowania jedności organicznej „z 
, całą PPSY bez eliminowania prar 

wicy,; woełzanie 17 Lomprorniso* 

wość ideologiczną w axcji zjed- 
noczeniowej z PPS, zamykanie 
"óczu na niebszpieczeństwa od- 


chyleń racjonalistycznych i 0- 
pozrtuńistycznych ' w -przyszłej 


zjednoczonej partii. 
d.s Patronowanie uprawianej 
przez tow, Bieńkowakiega oportu 
nistycznej i eklektycziej polityce 
'Eulturalnej, 
"e; Niewłaściwy, sprzeczny z le 
ninowskimi zasadami: budownie- 
twa' partyjnego stosunek t. Wie- 
siawa do zasad kolegialnośet kie 
rownietwa, drażliwy. i niepartyj 
ny. stosunek do krytyxi, 


prawicowe 


ja się Wal- 


ścia gej. w now 


W miarę realizag 


De 


szczących się w ramach demokracji 
ludowej, kraje demokracji ludowej 
przechodzą do zadań zmierzających 
do realizacji socjalizmu, które wyma 
ają dalszego i pogłębia+ 
nia, walki Elasowej. 


że realizacja - socjalizmu w 
demokracji ludowej może i 
nięta jedynie i ści 
ślejszego wspólcziałania z ZSRR, zaś 
obrona suwerenności tych krajów 
przed zakusami imperializmu amery 
kańskiego wymaga na tle zaostrza- 
jącej się sytuacji mięczynarodowej 
również coraz ściślejszego współdzia 
tania z ZSRR i innymi krajami de- 
mokracji ludowej, 

"W tyćh warunkach narasta szyb- 
ko mówe podstawowe  przeciwień- 


roga do socjaŃztnu jest tylko od- | stwyo między siłami kapitalistyczny” 


miana ogólnej drogi do socjali 
odmianą opartą na doświadczeniach 
budównictwa socjalizmu w ZSRR Z 
uwzględnieniem nowych możliwości 
Historycznych i. spucyficznych wa- 
runków rozwoju” historycznego -Por 
ski, Leai | 

Tego rodzaju akotenty wynikały z 
tych samych źródeł, z których wy” 
pływało nieprzeżwyciężone do koń: 


Gi, | mi z 


+ 


jednej strony, które chcą „za- 
mirożenia” obecnego układu sił kia- 
sówych „(tv oczekiwaniu na korzy- 
stniejszą dla siebie konstelację), któr 
re pragną „słabifzacji na podstawie 
zachowania elementów kapitalistycz 
nych w ustroju demokracji ludowej, 
licząc na ich prężność I na samoródz* 
two kapitalistycznej gospodarki drob 
notowarówej, a tymi siłami klasowy 


mi z drugiej strony, które pragną 
dalszego narastania elemieńtów So- 
cjalistycznych kosztem wypierania i 
likwidowania elementów kapital | 
tycznych (klasa robotnicza ROPANT | 

| 


rzona z biednym i średnim chłop- 
stwem), 

W takich właśnie warunkach zao- 
nie 
kłasowej pod naporem ży” 
wiołów drobnomieszczańskich nastą- 
piła recydywa prawicowego odchyle 
nia w partii. 

Wypadki jugosłowiańskie stały 
8. się również bodźcem dla wystą 
pienia czerwcowego tow. Wiesława, 
Jeśli się powięże wypadki z ostat- 
nich trzech miesięcy (sfosunek do 
sprawy jugosłowiańskiej, wystąpie- 
nie na plenum czerwcowym, niepar- 
tyjny stosunek do krytyki Biura Po- 
litycznego, wypowiedzi tow. Wiesła- 
wa w rozmowach przeciwko rezolu- 
cji Biura Informacyjnego) z faktami 
świadczącymi o odchyleniu prawico- 
wym i nacjonalistycznym w poprze- 
dnich okresach, staje się bezspor- 
nym, że nie są to odosobnione i przy 
padkowe zjawiska, Mimo wcewnętrz- 
nych sprzeczności i wahań stanowią 
one system poglądów prawicowych 
i nacjonalistycznych, który na prze- 
strzeni blisko 5 lat raz po raz wystę= 
puje w życiu partii jako odchylenie, 
godzące podstawowe założenie! 
marksizmu - leninizmu iw najlep= 
sze tradycje polskiego rewołucyjne- 
go ruchu robotniczego. 
Niezrozumienie istotnej ideologicz 
nej treści stosunków między kraja- 
mi demokracji ludowej a ZSRR, któ 
re przebijało w linii postępowania 
tow, Wiesława, wyrządza poważną 
szkode interesom Polski, osłabiają 5 
jej pozycje polityczną. 

Bez całkowitego rozbicia tego an- 
tymarksistowskiego Systemu pogłą- 
dów, bez pełnej likwidacji prawico- 
wego i nacjonalistycznego odchyle- 
nia, które w konsekwencji raogłoby 


w 


zepchnąć partię na manowce awan- 
turnietwa, kapitulacji ideowej j ka- 


tastrofy narodowej, PPR nie zdoła 
ealizować jedności klasy robotni- 
ej ma słusznych marksistowsko-le- 


czołowych miejsc w międzya | 
narodowym- froncie walki o wolność | 
se. 

To też całą partia winna wypowie 
dzieć temu odchyłeniu prawicowe- 
mu i nacjonalistyczaemu, jak rów- 
nież pojednawczemu doù Stosunko- 
wą walkę. 

ą Warunkiem przywrócenia par- 
li jei pełnej zwartości i w 

jej siły i prężności politycznej 
jest nie tylko przezwyciężenie pra- 
wieowego odchylenia, lecz także 
twarda i konsekwentna samokTryty- 
ka we wszystkich ogniwach partii, 
va. 

Trzon partii pod kierownictwem 
Centralnego Komitetu z Biurem Po- 
litycznym na czele stał na pozycjach 
marksistowsko = leninowski 


7 +; Zas 
chował nierozer walny związek z) 
klasą „robotniczą i jé) najlepszymi 
tradycjami I dał odpór odchyleniu 


prawicowemu zarówno na plenum 
czerwcowym, jak i w pracy codzien= 
nej. 

Tym. niemniej w pracy kierownice- 
twa partii we wszystkich ogniwach 
począwszy od S.P., ujawniły się 
braki i niedociągnięcia, które na dro 
dze konsekwentnej samokrytyki win 
ny być jak najprędzej przezwyciężo- 
ne i zlikwidowane, a mianowicie: 

a. Niedocenianie w pełni sił 
rewolucyjnych w Polsce i na ca- 
łym świecie, przecenianie sił re- 
akcji i przystosowywania się do 
mentalności i przesądów drobna 
mieszczaństwa zamiast aktyw- 
nego ich przekształcania i zwal- 
czata, 

b. Niedopuszczalnie foleran: | 
cyjny stosunek do posz $ 
nych objawów odchylenia prat" 
cowego i nacjonalis(ycznego w 


i 


nych zadań budowania Polski socja- politycznych 


praktyce 


szczególności do wystąpień tow. 
Wiesiawa, niedostateczna czuj- 
ność wobec prób zacierania wal 
Ki klasowej szczególnie na wsi, 
oraz. niezrozumienia przodującej 
roli WKP(b) w -międzynarodo- 
wym froncie walki przeciwko 
imperializmowi. 

c. Niedostateczna jasność co 
do tempa Trożwoju demokracji 
ludowej ku socjalizmowi. 

d. Niewystarczające i niedosta 
teczne zaznajamianie partii z do 
świadczeniami budownictwa 30- 
cjalistycznego w ZSRR z histo- 
rią WKP(b) i jej przodującą ro= 
lą na świecie, z całym dortob= 
kiem myśsH marksistowsko-leni- 
nowskiej, 

e. Beztroski często i liberalny 
stosunek do nieścisłych, a na- 
wet wadliwych sformulowañ te- 
oretycznych,  tolerowanie ab- 
straxkcyjnego stosunku do pracy 
ideologicznej bez powiązania z 
konkretną walką o przemiańy 
społeczne w Polsce. 

1. Długortwałe tolerowanie za- 
mętu ideologicznego wśród ints- 
ligeńcji partyjnej i niewypraco- 
wanie właściwych metod pracy 
wśród inteligencji, zaniedbaria 
marksistowskiego oświetlenia za 
gadnień literatury, sztuki, DAUKE 

g. Tolerówanie złego stylu 
pracy kierowhictwa i niedosta- 
(ecznej kolegialności, niedocenia 
nie roli plenum KC į konieczno- 


ści zaktywizowania wszystkich 
członków KC, niedoceńianie w 
pełni przodującej roli. parti, 


wszystkich jej ogniw w realizo- 
waniu przemian politycznych, 
gospodarczych i kulturalnych. 

K:  Niedostateczna czujność w 
przeprowadzaniu akcji werbun- 
kowych, która umożliwiła prze- 
nikanie do partii elementów 
klasowo obcych i-karierowiczaw 
skich. 

i. "Niedostateczne kierownic- 
two i opieka partyjna nad człon 
tami partii pracującymi w apa- 
rącie państwowym. 

10 Wszystkie ogniwa kierownic- 
«twa partyjtego od góry do do- 
łu powinny w najbliższym czasie hu 


drodze szczegółowej analizy i suro- 
wej samokrytyki przezwyciężyć: swo 
je braki i niedociągnięcia. a-w szcze- 


gólności powinny: , 

W pełni zrozumieć istotę zaostrza= 
jacej się walki klasowej w Polsce, 
jej konkretnych form na każdym dd 
cinku i nierozerwalną łączność wal- 
ki pólskiej klasy robotniczej z walką 
WKP(b) i innych partii komumistścz 
nych, 

W pełni 


zrozumieć perspektywę 


dalszych przekształceń gospodar- 
czych, : społecznych, kulturalnych i 


zmierzajacych do rea- 
mu tv Polste i kóniecz 


Alki z wszystkimi si- 


lami, które tym przemianom sig 
przeciyzsiawidją. 


ozusnieć i realiżować 

dniesienia 
O= le- 
ywu .partyj= 


W pełni 


nimot 


ego. całego a 
nego na drodze wytrwałej i systema 
SPORZ tycznej pracy, konieczność zwalc «= 
wi zdecydowaną i bezkompromiśo- nia obcych i wrogich wpływów ide- 


ologicznycćch, zgostezenia walki z 
przesądami nacj listycznymi j re- 
sztkami oportunizmu w partii, dal- 


ZmO0C |szego Oczyszczania partii od obcych 


elementów i oddziaływanie 
kierunku na PPS. 
W pełni zrozimieć 


w 


tym 


znaczenie zwar 


tości parlii ugruntowania świado- 
mej dyscypliny partyjnej. koniecz- 


ności zwalczania wszelkich objawów 
grupowości, frakcyjności i roboty 
rozkładowej w partii. 

Wpełrni zrozumieć i realizować w 
praktyce zasady demokracji we- 
wnątrz - partyjnej. Kkolegiałhości w 
pracy wszystxich stancji partyj= 
nych, zaszczepiania zasad krytyki I 
samokrytyki jako potężnej broni vy 
rozwoju partii i uodpornienin jej na 
obce wpływy ideologiczne, zwalcza- 
nia biurokratyzmu w aparacie par- 
tyjnym i jeszcze ściślejszego poalg- 
bienia związku partii z klasą robot- 
niczą, z biednym i średniorolnym 
chłopstwem i z pracująca inieligen= 
cią. 

Prczezwyciężenie ujawnionych ta 
drodze samokrytyki braków 5 mid 
inagań wzmoże więlokrotnia ality- 
ność partii. pogłębi jej świudoniość 
polityczną i lepiej ją uzbroi G» wal- 
Ki o zwycięstwo socjalizm” w PA= 
SCE. 

Rezolucja powyższa została przy 
ista jednomyślnie przez plenum NC 
bo wyrażeniu przez tów. Wiesławu 
całkowitej zgody z jej trśscid I po 


przeprowadzeniu przez nicko miercyto 
tysznej samokrytyki, zmierzające? 


do rewizji jego dótychczasowe:6, z 


gruntu błędnego stanowiska. 


jes 
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— 


Jasna droga 


Echa Kongresu Wrocławskiego 


LONDYN (PAP) Omawiając Kon- 
gres Wrocławski, dziennik „Daily 
Worker“ pisze: „Kongres ujawnił 
nadzwyczaj ciekawe problemy doby 
dzisiejszej i zdołał przezwyciężyć 
wiele przeszkód, które stały na dro- 
dze do porozumienia międzynarodo- 
wego. Ustalono, że główne niebezpie 
czeństwo wojny pochodzi z tych śro 
dowisk, które hołdują idei faszystow 
skiej, teorii rasistowskiej i są zwo- 
lennikami metod — rozwiązywania 
wszelkich problemów za pomocą 
siły. Ci wszyscy, którym zależy na 
utrzymaniu pokoju powinni zastano 
wić się nad wynikami Kongresu 
wskazującego jasno drogę na przy- 
szłość, 

Dzieło „podjęte we Wrocławiu nie 
zostało jeszcze zakończone. Wszyscy 

* mówcy na Kongresie zwracali się 
do swych kolegów na całym świe- 
cie, by jako przodujący myśliciele 
stanęli do obrony pokoju, zwołali 


Ciekawa impreza w Helenowie 


przyszłości 


kongresy w swych własnych kra- 
jach dla przestudiowania propozy- 
cji wrocławskiej". 

Nastęnnie „Daily Worker* pod- 
kreśla, ze nie można pominąć mil. 
czeniem faktu, iż władze brytyjskie 
i amerykańskie starają się stworzyć 
w Niemczech zachodnich parla- 
ment, w którym zasiadać mają naj- 
bardziej zażarci rewizjoniści nie- 
mieccy a wśród nich też „niemiec- 
ki przedstawiciel Wrocławia“, 

Czy można się dziwić — zapytu- 
je „Daily Worker“ — że po takich 
posunięciach nazywa się Bevina i 
Marshalla podżegaczami wojenny- 
mi? 

„Mamy jednak nadzieje — pisze 
„Daily Worker“ — że Kongres, któ- 
ry się odbył przyczymi się do Za 
chowania pokoju i do zniweczenia 
planów tych, którzy dążą do nowej 
pożogi wojennej“. 

PARYŻ (PAP). 


Pismo „France 


KURIER POPULARNY 
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Zmiany organizacyjne 


MOSKWA (PAP). Prezydium 
Centrali Radzieckich Związków Za- 
wodowych powzięło uchwałę w 
sprawie utworzenia rad związków 
zawodowych na terenie poszczegól. 
nych republik i obwodów radziec- 
kich. 


Nouvelle" omawiając Kongres Wro- 
cławski podkreśla, że rezolucja koń 
cowa wyraża porozumienie intelek- 
tualistów całego Świata dla obrony 
pokoju. 


„Le Peuple* podkreśla, że rezolu* K 
cja została uchwalona przez przed- Rady związków zawodowych bę 


sławicieli 45 państw i zaznacza, że| dą przeprowadzać i koordynowaćna 
uczestnicy Kongresu potępili stanow |terenie republik względnie obwo- 
czo reżim faszystowski w Atenach |dów wspólne akcje, zmierzające do 
oraz terror panujący w Hiszpanii |spotęgowania socjalistycznego 
frankistowskiej. 4 współzawodnictwa, do dalszego po- 

„La Batallle Socialiste pisze, > lepszenia sytuacji materialnej ro- 
intelektualiści całego świata potępi- botników i do popularyzacji dorob- 


liwe Wrocławiu tych wszystkich, M 
którzy wkorzystują naukę, literatu- ku związków zawodowych. 


rę i sztukę dla celów agresywnego 
imperializmu, 

„Na zachodzie — konkluduje „La 
Bataille Socialiste“ — prawi Się czę- 
sto o humanizmie i demokracji, 
by zamaskować cele kapitalizmu dą 
żącego do panowania nad światem. 


w ruchu zawodowym ZSRR 


dowych na terenie republik ! obs 
wodów odbędą się jeszcze w roku 
bieżącym. 


BUDOWA OSIEDLI ROBOTNI- 
CZYCH 


Inwestycje miejskie Poznania 
pochłonęły w pierwszym półroczu 
466 miln. zł, Do końca rb. projektu= 
je się wydatkowanie dalszych 900 
milionów zł. Plan gospodarczy: Pó- 
znania na rok przyszły obejmuje in 
westycje na ogólną sumę około 2 
miliardów zł, przeważna część tej 
sumy preliminowana jest na budo” 
wę wielkich osiedli robotniczych na 


Wybory do rad związków zawo- prawym brzegu Warty. 


letnich PSS 


Zakończenie turnusu kolonii 


W takt orientalnej melodii kro- į Zachodzące stońce rzuca czerwono = 
czą w zawojach na głowie, długo o”, złote refleksy na miękką murawę. 
dziane postacie. Poganiacz wielbłą-| Obrazek taki oglądać można było 
da bije uparte, niesforne zwierzę... wczoraj na stadionie sportowym w 
Z boku przygląda im się ciekawie Helenowie, gdzie Powszechna Spół- 
grupa dzieci murzyńskich o czarnej, ;dzielnia Spożywców w Łodzi urzą” 
lśniącej skórze, W ręku trzymają|dziła uroczyste zakończenie kolonii 
one dzidy, na piersiach, rękach i no- letnich dla dzieci swoich praćowni* 
gach Gzwónią kolorowe branzolety. | ków. 


„ n Uroczystość rozpoczęła się defila- 
Pieniądze 


dą, w której wzięły udział wszystkie 
dzieci przebywające w ciągu ostatnie 
zdobyć można zawsze 
ale 


go turnusu na koloniach w liczbie 
1,200 osób. Przed trybunami fma“ 
szerowali chłopcy w strojach sporto- 
wych, wdzięczne krakowianki, gru= 
py najmłodszych dzieci, przebranych 
za „krasnoludki*, kilkoro wspomnia* 
nych murzyniątek, wreszcie długie 
kolumny barwnie przystrojonych, 
rumianych dzieci, którym pobyt na 
koloniach przysporzył wiele zdrowia, 


„ Na imprezie obecni byli przedsta* 


25 tomów książek w oprawie 
wartości 50.000 zł 


zdobyć bezpłatnie można tylko 
w czasie 


WYSTAWY ZIEM 
ODZYSKANYCH 


biorąc udział 


wPremiowej Sprzedaży Książek 
„WIEDZY 

odbywającej się w Księgarni 
„WIEDZY“ 


wiciele Zarządu Miejskiego, Towa- 
rzystwa Kolonii i Półkolonii Letnich, 
Zw. Zaw. Pracowników  Spółdziel. 
czych i władze PSS w Łodzi, 


Przedstawiciel opiekunów kolonij- 
nych złożył następnie podziękowanie 
Zarządowi PSS za żywe zaintereso- 
wanie się wszystkimi trzema ośrod* 
kami kolonijnymi. Jeden z chłopców 
przebywających na koloniach w ser- 


do użytku 


decznych słowach podziękował opie- Gajówna D. 
kunom za ich ofiarną pracę trwają-|| DOBROOZYNCA LUDZKOSCI 
cą 16 godzin na dobę. L. Pasteur 
U 4 
Program uroczystości był uroz.|gl Stron 158 M Cena 165 zt. 
maicóny. Występował chór dziecię- z 
cy, grupy dziewcząt popisywały się Bohuszswicz Z, 


JEAN HENRI FABRE 
Dzieje, myśl i życie 


tańcem, deklamowaro piękne wier- 
sze, zespoły artystyczne  młodócia- 


WIEDZA” 


Biblioteka Popularno-Naukowa 


szkolnego i 


JAKO'LEKTURA UZUPEUNIAJAOA: 


Dorabialska A. 
Marje SKŁODOWSKA OURIE 
1 PIOTR CURIE 
Stron 144 Cena 125 zł, 


A 


Grotowski M. 
MIOHAŁ FARADAY 
jego życie i dzieła 


WROCŁAW — Rynek 14. 


Każda książka „WIEDZY“ zakupio- 

na w tej księgarm bierze udział 

w losowaniu cennych premij warto- 
ści ponad 1.000,000 zł. 
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nych „aktorów“ wykonały Szereg Stron 118 Cena 150 zł. Stron 156 Cena 125 zł. 
produkcji. Odbyły się też zawody , * PO 
sportowe, które wywołały na trybu= Sokołowski J. Dobrowolski A. B, 
nach burze oklasków: a często i wē- ORZEŁ ERAT, PTAK ÓW AMUNDSEN — NANSEN 
sołość. Stron 57 Cona 65 zł 1 WIKINGOWIE POLARNI 
ron % h Stron 69 Cena 65 2ł. 
= 
Gajówna D. Mydlarski J., 
i = AL SOSNA POCHODZENIE CZŁOWIEKA 
ZCOSICI ZCUCZIOSC powa. a z 48 zycinai 
as Stron 158 Cena 120 zł, 
i i Faraday M, A 
gospodarki holenderskiej od USA Nag RA j Sok 
3 n . Sześć wykładów popularnyć © OHIROMYSIE 
HAGA (PAP). Omawiając układ że układ przewiduje masowy im-|gl Siron 140 GRE 10 2. MADAGABKARAKIM 
handlowy, zawarty przez rząd ho. |port towarów niemieckich do Ho. EJ 3 Stron 88 Cena 100 zł. 
lenderski z Bizonią, dziennik „De |landii i pisze: „Stany Zjednoczone Dyakowski B. = 
ET n i D BADACZ Turnau Morawska M. 
Vaarheid'* stwierdza, że stanowi |nis troszczą się wcale o gospodar. DALKKIEJ PÓŁNOCY TAJENIOÓK 
on dowód wzrostu presji amery- |kę holenderską. Giełdziarze z Wall (Benedykt Dybowski) WNĘTRZA ZIEMI 
kańskiej na Holandię. Holandia o- |Street dążą przede wszystkim do|g Stron 97 Cena 110 zł, Stron 80 Ceną 100 zł. 


trzyma z Bizonii 2 miliony ton|wykorzystania Niemiec zachodnich 
węgla i pawną ilość maszyn, lecz|dla swych celów imperialistycz- 
będzie musiała zapłacić za to w do- |nych i do odbudowy potencjału go- 


OENTRALNA HURTOWNIA 


Nie strać okazji! 
Kup książkę „WIEDZY*!| Następnie dziennik 


larach, co uzależni ją jeszcze bar- |spodarczego Niemiec kosztem kra- 
dziej od Stanów Zjednoczonych. 


jów, które padły ofiarą hitlerow- 
podkreśla, skiej agresji", 


ZAMÓWIENIA ZBIOROWE i EKSPEDYCJA: 
WARSZAWA, LWOWSKA 5 


POJEDYNCZE EGZEMPLARZE 


DO NABYCIA WE WSZYSTKICH KSIĘGARNIACH. 


i 
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sa 231 |razem. W ten sposób będziemy mogli powrócić. Ułożę | zrozumiał, dlaczego nie powinien jej tej myśli pod- 


się z Agnes. Muszę do niej napisać. 

— A kiedyż to będzie? — zrzędził jeszcze. —Pew- 
nie nie prędko. 

— Muszę się nad tym zastanowić.. Nie wiem jesz= 


BB |cze dokładnie, kiedy. Zobaczę,. A ty też namyśl się 


nad tym. Ale muszę już wracać — dodała śpiesznie. 
Wstała. Clyde wstał również, spojrzał na zegarek. 


rd |Dochodziła dziesiąta. 


— Wiem o tym — ptaszyno moja — odpowiedział 
tkliwie. — To wszystko prawda, ale jak na to zara- 
dzić? Przecież nie żądasz tego ode mnie, żebym tylko 
w fabryce patrzył na ciebie? 

Patrzył na nią tak poważnie i tak smutnie, że 
wzruszona, chcąc uśmierzyć jego troskę, odrzekła: 

— Ach, nie! Nie żądam tego od ciebie, najmil- 
szy, wiesz o tym dobrze. Ale co ja mam robić? Po- 
łożyła miękką rączkę na długiej, wąskiej dłoni Cly- 
da. Ale wiesz co, mam siostrę w Homer, o jakie trzy= 
dzieści pięć mil stąd. Mogę powiedzieć, że pojadę do 
niej w sobotę albo w niedzielę. Pisała właśnie do 
mnie, żebym ją odwiedziła, ale nie myślałam o tym 
narazie, ale mogłabym pojechać... to jest... mogła- 


bym... 

— Ależ, naturalnie! — zawołał Clyde zachwyco= 
ńy. — Wspaniała myśl! Świetnie! 

— Poczekaj... — dodała, nie zważając na jego za- 


pał. Ty musiałbyś naprzód wyjechać do Fondy, ja 
zaś wyjechałabym później i moglibyśmy się spotkać 
w drodze albo w Fonda, żeby nas tu nikt nie widział 


— Czekaj, więc jak będzie? — nalegał — A mó- 
że byś mogła powiedzieć w niedzielę, że idziesz do in= 
nego kościoła, a tam spotkać się ze mną? Nic o tym 
nie wiedzieliby. 

Spostrzegł, że twarz jej pociemniała. Wdzierał się 
w jej przekonania religiine, tak ściśle zespolone z nią 
samą, że nie mogłaby ich przełamać. 

—Nie — odrzekła z powagą. — Tego nie chcę ro- 
bić. To byłoby nieuczciwe, Ja sama nie czułabym się 
uczciwą, 

Clyde zrozumiał, że wkroczył na niebezpieczną 
drogę i cofnął czym prędzej swą propozycję. Nie, nie 
chciał jej obrazić, ani przestraszyć. 

— Ach, tak... naturalnie. Masz rację. Tak mi tyl- 
ko przyszło na myśl, widząc, że nie możesz znaleźć 
innego wyjścia. z 

— Ale to nic, to nic, mój miły — uspakajała go, 
bo zauważyła jego obawę, że ją uraził. — Może to 
i byłoby dobre, tylko ja nie chcę tego robić. Nie mo- 
głabym tegó zrobić. 

Clyde skinął głową. Wspomnienie lat dziecinnych 
i przykazań matczynych stanęło mu przed oczyma 


suwać 

Zwrócili się w kierunku Taylor Street, nie mó- * 
wiąc już nic o projektowanej wycieczce do Fonda 
i nie doszedłszy do ostatecznego porozumienia. Tyl- 
ko, całując ją bez upamiętania na pożegnanie, szep- 
nął, że powinni oboje obmyśleć jakiś sposób, który 
by dozwolił im widywać się częściej. Na chwilkę za- 
rzuciła mu ramiona na szyję, poczem odwróciła się 
i pobiegła ku domowi. Patrzył jeszcze długo na jej 
zreczną postać, oblaną światłem księżyca. 

Raz jeszcze w ciągu tygodnia widzieli się znowu, 
a w sobotę Roberta pojechała do siostry. Clyde spot- 
kał się ż nią na pierwszej stacji. Do samej chwili 
powrotu do Lycurgus byli niewymownie szczęśliwi. 
Przechadzali się po małym miasteczku, którego obo- 
je nie znali. Wyszli i poza miasto i doszli do Star- 
light parku, gdzie odbywały się ludowe zabawy. 
Prócz zwykłych atrakcji, jak samoloty, młyny dia- 
belskie, karuzele, sale tańca, był jeszcze staw z łód- 
kami. Wyglądało to bardzo idylicznie z małą estra- 
dą na wysepce, a na brzegu w klatce stał groźny 
niedźwiedź. 

Od przyjazdu do Lycurgus Roberta ani razu nie 
była na takiej zabawie, chociaż pełno było tego w 
każdym mieście. Znalazłszy się więc tutaj, postano- 
wili oboje wziąć udział w zabawie. Byli w Fonda, 
nikt ich nie znał, mogli sobie pozwolić na taką przy= 
jemność. 


ed n 


"y 


KURIER POPULARNY 


WIDZEW - POLONIA 2:1 (1:0) 


Składy drużyn; 

Polonia — Koczapski, Strzeliczek, 
Salik, Komurkiewicz, Lelonek, Nie- 
bylski, Każmierowiez, Trapisz, Ma- 
tias, Ceglarek i Grocholski. 

Widzew — Uptas, (Musia), Kopa” 
niewski, Stempel, Konarski, Słaby, 
Okupiński, Fornałczyk, Cichocki, 
Wiernik i Marciniak. 

Bramki dla Widzewa zdobyli: Mar 
ciniak i Okupiński, dla Polonii — 
Grocholski, 

Publiczności ponad 6,000 osób. 

Pisząc miesiąc temu o szansach po 
szczególnych drużyn E twardym bor 
ju ligowym wspomałeliśmy m. in. 
że Widzew rozstanie się wprawdzie 
z extra klasą, ale w dalszych czeka” 
jących go meczach może odegrać 
rolę partyzanta, sielącego chaos i 
dezorganizację na tyłach tak licz. 
nych wrogów.. ŁKS-u. 

Traf chciał, że przed międzypań- 
stwowym meczem z Jugosławią w 
Warszawie w loży prasowej rozwi- 
nęłą się dość ożywiona dyskusja na 
temat roli Widzewa. 

I wówczas koledzy warszawscy 
zwrócili nam uwagę, iż zbyt optymi- 
stycznie oceniamy szanse łódzkich 
drużyn. Byli również i tacy, którzy 
wymieniwszy 13 zespołów, kategory- 
cznie twierdzili, iż Widzew nie urwie 
im ani jednego punktu. 

W ślad za tym poglądem ukazały 
się w paru dziennikach modne dziś 
przepowiednie, a w nich Widzew 
już przed każdym meczem 1uniesz- 
czony był na straconej pozycji. 

Nic więc dziwnego, że poznański 
remis z kolejarzami nazwano wielką 
niespodzianką, 

Trudno przewidzieć, jak prasa war 
smwska zakwalifikuje wczorajsze 
zwycięstwo łodzian nad bytomską 
Polonią? Nam się wydaje, że tym ra 
zem całą winę złoży się na osłabio- 


ny skład gości, Istotnie, Polonia przy 
jechała bez trzech swych najlep- 
szych piłkarzy, Wczoraj nie grał 
Szmit, który odbywa... kare, nie grał 
Kulawik, który dzień przed zawoda- 
mi zachorował i nie grał 


na boisku, niż umiał, wówczas 
gdy np. Matias całą swą wiedzę i 
zapał do gry najwidoczniej pozosta- 
wił w szatni. 7 


Nie tylko zresztą  Fornalczyk 


wreszcie wniósł do gry ofiarność i ambicję. 


Wiśniewski, który po jednym meczu! Pozostali jego koledzy nie ustępo- 


w reprezentacji Polski (przeciw Zw. 
Zawodowym Jugosławii) na wszyst- 
ko spogląda z góry, nie dostrzega” 
jąc codziennych, powszednich kłopo- 
tów klubu. 

Tak. jak nie byliśmy wczoraj ab- 
solutnie zaskoczeni zwycięstwem 
Widzewa, również nie będziemy zu- 
pełnie zdziwieni, gdy w najbliższej 
przyszłości Wiśniewski zmieni- swe 
„nowe* reprezentacyjne buty foot- 
balowe na zwykłe panłofle i jedynie 
z trybuny przyglądać się będzie grze. 


W takiej samej roli wolelibyśmy 
widzieć i Matjasa. Nie należy do 
przyjemności ostro krytykować pił- 
karzy, którzy niejednokrotnie repre- 
zentowali barwy Polski. Matias za- 
służył jednak w zupełności na to. Za 
wodnik ten swą „ruchliwością* wię- 
cej przypominał żółwia, niż prawego 
iącznika. Raził ponadto jego stosu- 
nek do kolegów, od których wyma” 


gat dokładnie wymierzonych podań.| 


Gdy te niezbyt precyzyjnie były za” 
adresowane, Matlas nie uważał za 
stosowne ruszyć się nawet jeden 
krok do piłki. Kilka tricków techni- 
cznych i strzelenie dwóch rzutów 
wolnych — to stanowczo za mało, 
jak na piłkarza, tej miary. co prawy 
łącznik Polonii bytomskiej. 

W pewnych okresach gry Fornal- 
czyli łudząco przypominał Matiasa. 
Fortnalczykowi nic się nie udawało. 
Miał wyraźnie staby dzień. Skrzyw- 
dzilibyśmy jednak tego piłkarza, 
gdybyśmy próbowali twierdzić, że 
grał on bez ambicji. Odwrotnie — 
Fornalczyk usiłował więcej zrobić 


aa na 


Cracovia-Polonia(W)3:1(2:1) 


Obie drużyny wystąpiły do tych 
zawodów z rezerwami. „Cracovia*; 
Hymczak, Gędiek, Kaszuba, Jabłoń- 
ski I, Parpan, Jabłoński II, Szeliga, 
Różankowski IL, Szewczyk, Radofń, 
Bobula. 


Polonia: Sosnowski, Wołosz, Pru- 
ski, Szczawiński, Brzozowski, La- 
Benda, Jaźnicki, Wilczyński, Świ- 
catz, Szczepański, Ochmański. 


Cracovia uzyszała raczej szczęśli- 
we zwycięstwo wynosząc z tych za- 
wodów oba punkty. W 24 minucie 
przy stanie 1:0 dla gospodarzy za 
przypadkową rękę Pruskiego na l= 
nii pola karnego, sędzia dyktuje 
rzut karny przeciw Polonii, z które- 


| 


go „Cracovla* zdobyła przez Parpa- 
na drugą bramkę, Utrata bramki 
wyraźnie  zdeprymowała drużynę 
warszawską, 


Polonia miała w tym meczu wię- 
cej zgry a akcje jej cechowały szyb- 
kość i ambicja, w przeciwieństwie 
do słabo grającej drużyny gospoda- 
rzy. 

Bramkę dla Polonii zdobył w 32 
min, gry Świcarz, wyzyskując do- 
brę podanie Szczawińskiego. Pierw- 
sza bramka dla Cracovii padła w 9 
min. ze strzału Bobuli, Po przerwie 
jedyną bramkę dla zwycięzców zdo- 
był Różankowski głową po rzucie 
wolnym bitym przez Jabłońskiego I. 


WISLA -ZZK 2:1 (0:0) 


KRAKÓW. W spotkaniu piłkar- 
kim o mistrzostwo ligi Wisłą poko- 
mała, po ładnej i stojącej na wyso- 
Kim poziomie technicznym, grze po- 
znański ZZK 2:1 (0:0). Bramki dla 
źwycięzców zdobyli Cisowski i Ko- 
hut, dla pokonanych mlody junior 
Gogolewski. 

Wisła: Jurowicz, Kubik, Flanek, 
Wapiennik I, Legutko, Filek, Cisow- 
ski, Gracz, Kohut. Rupa, Mamon. 

ZZK: Tomiak, Wojciechowski I, 
Sobkowiak, Słoma, Tarka, Matu- 
szak, Polka, Gogolewski, Anioła, 


Kołtuniak, Wojciechowski 1T, 

W drużynie „Wisły“ wyróżnili się 
bramkarz Jurowicz, w obronie Fla- 
nek oraz Gracz w ataku. W drużynie 
ZZK najlepszymi byli bramkarz 
Tomiak, Tarka, w pomocy. oraz 
Anioła i Wojciechowski II w ataku. 

Do 76 min. gry wynik meczu 
brzmiał 0:0, a obaj bramkarze wy- 
kazali doskonałą formę, broniąc wie 
le niebezpiecznych strzałów. Wszy- 
stkie 3 bramki padły w ciągu 5 min. 

Sędziował ob. Brzuchowski z War 
szawy. 


Legia - Garbarnia 2:0 (0:0) 


Mecz po nieciekawej i stojącej 
na słabym poziomie grze zakończył 
się zasłużonym zwycięstwem Legii 
Bramki zdobyli: Waśko i Szymański 

Zawody prowadził ob, Żmudziń= 
ski. Widzów ok. 7.000. 

Drużyny wystąpiły w następują- 
cych składach: Garbarnia Jakubik, 
Śliwa, Rakoczy, Jadłowski, Lusie- 
Wicz, Bieniek, Parpan, Kalicińskn 
Nowak, Kucharski, Ignaczak. 

Legia; Skromny, Waksman, Sera- 
fin, Dzięciółowski, Szczurek, Milcza- 
nowski, Szaflarski, Szymański, Waś- 
ko, Górski, Mordarski. 

W pierwszej połowie meczu gra 
toczy się przy lekkiej przewadze go- 
spodarzy, jest jednak chaotyczna i 
nieciekawa, Obydwa ataki wykazują 
zupełną indolencje strzałową. W 40 
min. sędzia dyktuje rzut karny prze 


ciw „Garbarni” za rękę obrońcy na 
polu karnym Mordarski strzela jè- 
dnak w aut. W drugiej połowie me- 
czu Legia uzyskuje zdecydowaną 
przewagę nad przeciwnikiem i gra 
toczy się przez cały czas na połowie 
Garbarni. W 20 min. Waśko pięka 
nym strzałem zdobywa prowadzenie 
a w 88 min. Szymański ustala wynik 
meczu, strzelając drugą bramkę dlą 
Legii W zwyccięskiej drużynie wy- 
różniła się para obrońców Waks- 
man — Serafin, Szczurek w pomocy 
oraz Waśko w ataku. Zawiódł nato- 
miast Górski. W drużynie krakow- 
skiej dobrze zagrał bramkarz Jaku- 
bik, mimo, że ponosi winę za pusz- 
czońną drugą bramkę. Najgorszą for- 
macją Garbarni był atak, strzelający 
mało i nie celnie, 


a 
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wali mu w tym ani na krok. A że 
właśnie im częściej udawało się pa“ 
noewać nad piłka, w sumie Widzew 
był zespołem lepszym i zwyciężył 
najzupełniej zasłużenie. 

O przebiegu spotkania trudno jest 
dużo pisać, bo właściwie gry nie by- 
ło. Obie jedenastki grały niezwykle 
nerwowo. To było głównym powo- 
dęm, iż nie widziało się ani ładnych 
zagrań technicznych, ani przemyśla- 
nych planowych akcji w ofensywie. 
Spotkanie przypominało typową wał 
kę o punkty. 

W pierwszej połowie początkowo 
gra na ogół wyrównana, pod koniec 
lekką przewagę zdobył Widzew. 

Po przerwie przez pierwszy kwa- 
drans stroną atakującą byli łodzia* 
nie. Pod koniec meczu wyraźnie do 
szłą do głosu Polonia. 

Bramki dia Widzewa strzelili: Mar 
ciniak i Okupiński — z rzutu wolne- 


0. 
Bramkę dla Polonii zdobył — Gro 


Mobilizacja 


KATOWICE, 5. 9. tel. wł. Kapi- 
tan PZPN Alfus ogłosił składy re- 


— prezentacji Polski na mecz z We- 


grami, W Warszawie w drużynie 
Polska A grać będą: Janik (Skrom 
ny); Janduda, Barwiński; Waśko, 
Parpan,  Gajdzik;  Przecherka, 
Gracz, Kohut, Cieślik, Kubiekż, Jak 
z tego wynika, zmiany zajdą jedy- 
nie na stanowisku kierownika na- 


ogłoszona 
padu i lewoskrzydiowego. 
Polska B grać ma w Budapesz= 


cie w następującym zestawieniu: 
Wyrobek (dakubik); Gędłek, Fla- 
nek (Glinas); Suszczyk, Bartyla, 
Miler (Tarka); Hogendori, Kra- 
sówka, Gruner, Łącz, Wiśniewski 
(Anioła, Jóźwiak). 

Krasówka jest prawym łączni. 
kiem drużyny Szombierek. 


Gangsterzy porywają bokserów 
Sensacyjna afera w Wałbrzychu 
WAŁBRZYCH. Inauguracja dru |licji, gdzie szybko stwierdzono, że 


żynowych mistrzostw pieściarskich ;trzej bokserzy padl 


na Dolnym Śląsku miała charak- 
ter iście amerykański. W dniu me- 
czu IKS (Wrocław) — Górnik — 
(Wałbrzych) trzej pięściarze Gór- 
nika: Stelmach, Dominiak | Micha- 
lak zostali w domu „aresztowani“ 
przez rzekomych funkcjonariuszy 
MO i wyprowadzeni na dworzec, 
skąd mieli zostać „odtraasporto- 
wani“ do Gdyni, Na dwrocu udało 
sie zbiee Dominiakowi. Zawiadomił 
on żonę Michalaka o wypadku, a 
ta pośpieszyła do kierownictwa 


cholski. Sędziował bardzo słabiutko|KŃlubu. Członkowie zarządu Górni- 


p. Kugucki z Gdańska. 


ka interweniowali w Komendzie Mi 


Ostra gra w Chorzowie 


ofiarą gan- 
gsterskiego podstępu. Kiedy au- 
tentyczni milicjanci przybyli na 
dworzec fałszywi funkcjonariusze 
zbiegł. 

„Uratowani'* pięściarze spóźnił 
się jednak na wagę i musieli oddać 
punkty walkowerem dzięki czemu 
IKS wygrał 12:4. 

O podobnej sprawie meldują 
nam z Wrocławia, gdzie odbył stę 
mecz Pafawag — Odra (13:3). 
Bokser Odry Domański był obec- 
ny na sali, wyszedł na chwiłe i nie 
powrócł, Poszukiwania nie dały 
rezultatu. 


ŁKS-RUCH 0:3 (0:2) 


Bramki dla zwycięzców zdobyli 
Cebula — 2 i Kubicki — 1. 

ŁEB: — Szezurzyűski (Styczyń- 
ski); Włodarczyk, Łuć M; Łuć I, Ra 
kowiecki, Soltyszewski; Hegendort, 
Pietrzak, Janeczek, Łącz, Kopera. 
Ruch: — Wyrcbek; Gebur, Morris; 
Buszezyk, Bartyta, Bragon; Prze” 
cherka, Fuss, Cebula, Cieślik, Ku- 
bieki, 

ŁKS przegrał spotkanie z Ruchem 
i nie stanowi to ani niespodzianki 
ani też tragedii. Większe tuzy zosta 
wiały na boisku wiełokrotnego mi- 
strza Polski cenne punkty. Ale dziś 
nie mogła zadowolić ani gra Ruchu, 
ani tym bardziej łodzian. 


Staszek Baran mówił nam przed 
tygodniem o wyjeździe do Chorzo- 
wa: 

— Ten mecz jest do wygrania... 

Stwierdziliśmy, że miał słuszność, 
Z „takim“ Ruchem ŁKS miał szan- 
se wygrać. Niestety drugiej niedzieii 
z kolei białoczerwoni dają pokaz 
bezładnej, bezplanowej gry, opartej 
na. jakiejś przypadkowości, niezbyt 
wysokiego kalibru imprawizacji, 

Odnosi się to przede wszystkim, 
jeżeli nie wyłącznie, do napada, 
Dziś widzieliśmy w nim właściwie 
2 zawodników: Łącza i bardzo ruch 
liwego, dezorganizującego tyły prze 
ciwnika Janeczka. Pietrzakowi naj- 
wyraźniej nie odpowiada pozycja 
łacznika, Kopera niestety nie ma 
kwalifikacji na napastnika. Hogen- 
dorf był słabintki, za bardzo „eko 
nomiezny* w ruchach, 

W pomocy nadspodziewanie do- 
brze spisywał się momentu kontuzji 
Łuć IL Sołtyszewski pod koniec o- 
padł na siłach, Rakowiecki nie ma 
opanowania technicznego i stąd pił- 
ki jego są trudne dla własnych part 
nerów do przejęcia, 

Z obrońców Włodarczyk bardziej 
zdecydowany od Łucia, ale obaj za” 
służyli na dobrą notę. Szczurzyński 
w bramce podobał się chorzowia= 
nom. Obronił kilka niebezpiecznych 
strzałów. Od 10 min. drugiej poło- 
wy po kontuzji, zastępował go Sty- 


TABELKA 


gier st.pkt st, br. 
1. Cracovia 18 28:8 50:20 
2. Ruch 18 27:98 60:23 
3: Wisła 18 24:12 68:24 
4 ARS 18 23:13 37:30 
5. Legia 18 20:16 38:35 
6 ZZK 18 17:19 33:35 
7. Warta 18 17:19 37:41 
8 EES 18 16:20 43:47 
9. Garbarnia 17 15:19 28:34 
10. Polonia W, 17 14:20 33:39 
11. Tarnovia 18 14:22 25:36 
12. Polonia B 18 14:22 29:4) 
13. Rymer 18 13:23 35:54 
14. Widzew 18 8:28 20:70 


A R Z z Sk róde P> i A de z. 


m ZCZZ AE z" RRS  PR AREA 


czyński, Naszym zdaniem mógł obro 
nić trzecią bramkę. 

U ślązaków na czoło wybił się 
Bartyła, najlepszy gracz na hoisku. 
Doskonzie zagrał na lewym skrzyd 
le Kubicki, nie wiele ustępował mu 
Cebula. Przeraźiiwie słaby był nato 
miast Przecherka, co obecnego na 
meczu kapitana Alfusa na pewno 
nie nastrgiło optymistycznie przed 
zbliżającym się meczem z Węgra- 
mi, i 
Jednym z najsłabszych na boisku 
był... sędzia p. Fiszer z Poznania, 


POZNAŃ. ARS: Przewienda, Dur 
niok, Karmański, Gajdzik, Janduda, 
Wieczorek, Barański, Muskała, Spo. 
dzieja, Cholewa, Kulik 

Warta: Bzule, Dasik, Weiss, Każ. 
mierczak, Czapczyk, Politowiez, 


który swymi rozstrzygnięciami wy= 
wołał rozprężenie, w wyniku czego 
doszło do bardzo cstrej, brutalnej 
gry. Ofiarami jej padali łodzianie. 
Jak już wspemnieliśmy na 15 min. 
przed końcem musiał opuścić boisko 
Łuć L a 20 minut. przed nim, mnie- 
siono Szczurzyńskiego. 

Prowadzenie dia Ruchu zdobył w 
10 min. Cebula, W 23 Kubicki pod- 
wyższył wynik na 2:0, a trzecia 
bramka padła w 16 min. po przer” 
wie ze strzału Cebuli. 

Widzów około 7.000. 


amanna 


Niespodzianka w Poznaniu 


Warta pokonana przez AKS 


dusinie, wykazując kompletna indo- 
lencję strzaełową. W pierwszej poio= 
wie napastnicy Warty oddali zale- 
dwie jeden niebezpieczny strzał na 
bramkę ARS. 

Na tle słabo grającej Warty, Cho- 


Smólski. Skrzypaniak, Gendera, Jóż | rzewianie wypadli dobrze, grając nie 
wiak, Gierak. zwykłe ambitnei i ofiarnie, zwłasz- 
Mecz stał na siabym poziomie i|cza pod konec drugiej połowy, kie= 
przyniósł zwycięstwo drużynie am-|dy napór miejscowych był dość sil- 
bitniejszej i ofiarniejczej, jaką był]ny. Sędzią spotkania oh, Stopa z 
ARS. Warta zaprezentowała się bar| Krakowa niezdecydowany. Pierwszą 
dzo słabo. Rezerwowi Szule w bram | bramkę dla AKS zdobył Bpodzieja 
ce i Politowicz w pomocy nie zastą-|w 23 minucie gry z ładnego poda- 
pili swych chorych kolegów Kryst. |nia Rarnńskiego. Po przerwie już w 
kowiaka i Grońskiego. przy czym|6 min. Spodzieja podwyższa na 2:0. 
Szule ponosi winę za 2 puszczone | Dopiero „w 30 min, Gendera dobija 
bramki, Również występujący po;strzał Skrzypniaka, uzyskując jedy 
dłuższej przerwie Weiss w obronie | ny punkt dia Warty. r 
był bardzo niebewny, piwanieo | Wynik dnia ustai w 38 minucie 
słabymi į nieceluymi wykopami du! Spodzieją, strzelając po fatalnym 
żo niebezpiecznych syiuacii pod wła wybiegu bramkarza Szulca. Widzow 


sną bramką. W ataku poza ambit- 
nym Gierakiem grano zbyt indywi- 


ponad 8 tys. osób. 


Zgierz — Skierniewice 2:1 (1:1) 


ZGIERZ. Półfinałowy mecz o pu- 
char jubileuszowy ŁOZPN przy- 
niósł zwycięstwo zespołowi gospoda 
rzy, Zgierzanie grali w składzie: 


"niewiccy zaimoonowali natomiast 
ambicją i doskonałą wręcz kondycją 
fizyczną, 


Gra była dość ciekawa, obfitowa- 


Walczak, Tuszyński, Gałazka, Haj' ła w wiele emocjonujących momen- 


dys, Szymański ‘Gawrych), Laskie- tów pódbramkowych, 


wicz, Dudka, Zbroja, Tarnowski, 


Witkowski, Rajtar, 


Skierniewiczanie wystąpili w skła 
dzie osłabionym brakiem zawodni- 
ków ZZK Koluszki. Skiba, Zeszutek 
Szymczak, Paramanow, 
Chmurski Kostrzewa. Mryniewski, 
Gwiazdowski, Szczepaniak, Zele- 
nay, 


W zespole żwyciężców najlepszą 
była nia w pomocy, w której wy 
bijał się młody flajdys. Napad za- 
wodzi? strzałowo. Zzierzunie wygra 


li dzięki większemu  wyszkolenu 
technicznemu i rutynie. Goście skier 


najczgściej.„ 
|zaprzepaszczanych przez napastni= 
ków obu stron, Prowadzenie uzy- 
skał dla Skierniewic Gwiazdowski 


|który w 37 min. zamienił na pram- 


kę rzut rożny ogzekwowaty przez 


Jaskóła | ZelEnaya. W 4 min, później wyrów= 


nuje Witkowski. 


Po zmianie stron w 13 min. Tar- 
nowski przejmuje podanie Dudki I 
ostro strzeła, bramkarz wybija pił. 
kę w pole, zglerzańnia jest dostatecz 
nie szybki i pewułe poprawia tym 
razem nie do 1brony. 


treniewicz. 


B T) 


Sedziowa? dobrze p 
Widzów blisko 4.000. 


Str. 6 


Telefon: red, dyżurnego 144-i8 


Dzisiejszej nocy. dyżu Ę 

D Ź 1 yżurują aptem;: 
cngpadzyiska — Piotrkowską 7165, Giu- 
= Narutowicza 6, Kowalski — 
Nag ska 147, Malczewski — Śródmiejska 
A + Sanicka — Karolewska 48, * Sto- 
a wski — Limanowskiego 80. Wójcicki — 
Napiśrkowzkiego 41. up 


STEATRIE 


PAŃSTWOWY 
TEATR WOJSKA POLSKIEGG 
Dz p ul, Jaracza 32 
$ godzinie 19.15 arcydzieło Molier: 
„że pna nd komedia w 3 Saai ka: 
„GR: Z DYNDAŁA" w przekładzie 
psd, od Zeleńskiego. alain: 
dział biorą: H. Billing, Rn. Fijewska 
Rf Macherska, St. Łapiński, J; Sdz 
J: Maliszewski, Jı Warmiński i M. Woj- 
gtechowsii Reżyseria Dantity Pietrasz= 
tiewicz. Dekoracje i kostiu Strzę: 
PEES 3 iumy Z. Strie 


TEATR „SYRENA“ 
> Traugutta 1. 
Dziś o godz. 18,0 1 19,30. 
„DOBRZE SKROJONY FRAR", 


TEATR T.U.R. 
f ul. ti Listopada 21 
Nieczynny; 


Z Z Z Z A 


TEATR RAMERALNY 
DOMU ŻOŁNIERZA 
uj, Daszyńskiego 34. 

Dziś i codziennie o godz. 19,13 Sztuka 
©, de Peyret. Chapuis ,„NIEBOSZCZYK 
PAN PIC“ w świetnej reżyserii Janusza 
warneckiego. Obsadę stanowią: Hanna 
Bielicka, Krystyna Ciechomska, Hallna 
Głuszkówna, Czesław Guzek, Irena Ho- 
recka, Wanda Jakubińsih, Janusz Taroń 
i Michał Melina. 

Dekoracje Stanisława Cegielsklego. 

Kaga czynna od 11 do 93 1 od 15, 

Telefon 1252-02, 


TEATR LETNI OSA" 
ul Zachodnia 43, telefon 140-03. 

Codzienyle o 19,30 w niedzielę 1 świę- 
ta 16 i 10.30 komedia muzyczna pt. 
A węgorzy Dziewczyna* z MH, Makow- 
ska. 

Kasa czynna godz. 10 — 13 i od 16, w 
niedzielę 10 — 13 1 od 14. 


TEATR KOMEDH MUZYCZNEJ 
„LUTNIA"* 

Piotrkowska 243. tel 107-25 
Dzis 1 codziennie o godz. 19.15 
nCNOTLIWA ZUZANNA“ operetka 
w 3 aktach J3, Gilberta. Bilety wcześ- 
niej do nabycia, ul, Piotrkowska 102, 
a Od godz, 17 w kasie teatru, W nie- 
tziełę kasą teatru czynną od godz. 11, 


ADRIA — ut. 


tlarszałka Stalina 1: 
„Bólero''* — godz. 18, 20, w niedzie- 


te 18. 

TERE -= = Narutowicza 20: 
„„Lekkomyślna Siostra' — godz, 10, 
18.80, 21, w niedz. 19.20, S A 


BAJKA — ul. Franciszkańska %$lr 
„Knock-out'' — godz. 18, 20, w niec- 
dzielę 16. 
GDYNIĄ — ui, Daszyńskiego 3: 


„Program aktualności kraj. | zagr. 

Nr. 20, Reportaż z Olimpiady — 

godź, 11, 13, 19, 16, 17, 19, 19, 20; ZI. 
HEL — ul. 


Legionów 2/4: 

(Dla młodzieży) 
„Maria Luiza” — godz. 10, 18, 20, w 
miedz. 14. 

MUZA — Ruda Psabianicka: 
Meri Kiel“ — godz. 18, 20, niedzie= 

POLONIA — nl. Piotrkowska 67. 
„zielone lata‘ — 16, 18,30, 21, w nie- 
dziele 13,30, 


PRZEDWIOSNIE — Zeromskiego 174/168. dnaka dla dzieci, 15.45 Muzyka „eks, i 7.9. włącznie 
„Okoliczności łagodzące" — kady 13, | 16.00 Dzienni 16.80 W. A, Mozart — 9: 8. 9. 1.9: n 
20; ww niedz. 18. y Kwintet klarnetowy Nr VE G-dur w Wy- S 13. 9. 10. 9. 4 

ROBOTNIK — ul. Kilińskiego 178: iu Kwartetu K 16.55 018 14,9. * 30.9. u 
„Miasto bezprawia“ — godz. 10.0,|1 b, 17.00 „ROB jażdach weg 21. 5 Zd. «r 
18.50, 20.20, w niedz. 14.30 "| pogadanka dla miot „W Tetnie 1917 28.9, 20.4 n 

ROMA — uj. Rzeowska BA: popołudnie. 17.45 gląd tygodnia, 1926 25. 9, 27. 9, w 
„Kulisy wielkiej rewii” — goaz., 10, 340 „Mówi Wystawa Ziem Odzyskanych” 3895 28. 9. 20.8 w 
2000, w niedz. 15.30 SZEWC Kee 1914 30. 9. 29, 10. o» 

REKORD — ul. Rzgówska f: ioia 7 10: 9: 10: A 
„Niaba jest dla wast — podz. 18,30, TOL 11.10. _ 13.10 


20,30 w niedz. 18,20. Cena biletów na 
wszystkie miejsca po 25 zł. 
STYLOWY — ut. Kilinskiego 123: 

„Admirał Nachlmow* — godz. 

18,80, 20.30, w niedz, 14,00, 
ŚWIT — Bałucki Rynek 5: 

„Postrach mórz -—— godz; 18,50, 


av niedz. 15,90. 


19.50, 


20,60, 


TĘCZA — ul. Pintrkowsks lī: 
„Ostatni etap" — godz. 16, 18,30, 21, 
w niedz. 13,30. 

TATRY (w ogradzieł: 
„Cygańska miłość'* — godz. 15.30, 18, 
20.30, w niedz. 13. 

WISŁA — uL Dsszyhskiego I: 


„Cygańska miłość' — godz. 16, 18.30, 

21, w niedz. 15.30. 
WLOÓKNTARZ — ul. Zswadzka 16: 
i z przedrnieścią* — 

17, :19,,24. w niedz, 15. 

WOLNOŚĆ — ul, Napiórwowskitego tê: 
„Lekkomyślna siostra” — godz.. 15,20, 
18, 20.30 w niedz. 19. 

ZACHĘTA — ul. Zgierska 28: 
„Casabianca' — godz. 18,90, 20,50, w. 
miedz. 16,30. 


rodz. 


MUZEA MIEJSKIE; 
£tnozgraliczne — Plac Wolności Nr. 26. 
— nieczynne. 
Prehistorycznr — Plac Wolności Ku. 14 
— nieczynne. 
Przyrodnicze — Parx Sienkiewicza 
— czynne jest od 10 — 17, prócz ponie: 
dqzłałków. 
Sztuk) — Wieckowskiego $6. otwarte oi 
10 — 17 prócz poniedziałków 1 piąlitów. 


KURIER POPULARNY 


Subwencje państwowe 


udzielane będą organizacjom społecznym 
tylko na określonych warunkach 


Poszczególne ministerstwa składać 
będą wykaz projektowanych subwen 
cji do Min. Skarbu. równocześnie Z 
przedkładaniem preliminarza. budże. 
towego, Subwencje nie przewidziana 
w tych preliminarzach będą mogły 
być udzielane tylko po odpowiednim 
zredukowaniu subwencji zaprelimi= 
nowanych. Organizacje społeczne we 
wnioskach o subwencje, składanych 
na pismie, winny określić: wysokość 
żądanej subwencji, złożyć oświad- 
czenie, dokąd zwrócono się jeszcze 
o pomoce oraz przedłożyć szczegółowy 
plan zużytkowania subwencji. Te, có 
otrzymały pomóc, winny składać 
władzom rządowym okresowe spra- 
wozdania ze sposobu wykorzystania 
tej pomocy. 

Poszczególne ministerstwa prowa- 
dzić będą ewidencję udzielanych sub 
weneji, W wypadku udzielańia po- 
mocy przez kilsa ministerstw, będą 
one uprzednio porozumiewać się wza 
jemnie, zasięgając przedtem opinii 
Komisji Oszczędnościowej - Skarbu 
Państwa, 

W związku z prowadzoną akcją 0- 
szczędnościową w instytucjach 1 
przedsiębiorstwach państwowych 0- 
raz w samorządzie, Komitet Ekono- 
miczny Rady Ministrów, na wniosek 
Kom. Ekonom.. R.M., uchwalił nowe 


CZYJA ZGUBA? 
W dniu 2 bm. w Parku Poniatow= 
skiego znaleziono na ławce pasek od 
płaszcza, który jest do odebrania w 


ganizacji społecznych. 

Uchwała ustala następujące zasad- 
nicze wytyczne: 1) organizacja spote- 
czna, ubiegająca się o subwencje, 
musi mieć dostateczne fundusze włas 
ne, a składki członkowskie muszą 
wpływać przynajmnicj w 75 proc., 
2) Subwencje służyć mają na cele 
przewidziane w statucie organizacji: 
lccz ponadto winny być zsynchroni- 
zowanc z ogólnepaństwowym pla. 
nem, 3) organizacją społeczna może 
być subwencjonowana tylko z jed- 
nego źródła państwowego, z wyjąt- 
kiem nielicznych wypadków, gdy 
działalność wiąże się z zainieresowa= 
niami kilku resortów. 

Podejmując tę uchwałę, Rada Mi- 
nistrów powierzyła Komisji Oszczęd 
nościowej Skarbu Państwa pieczę 
nad prawidłowym udzielaniem sub- 
wencji oraz stwierdziłą, że organiza- 
cje, które nie posiadają , dostatecz- 
nych środków własnych, ani oparcia 
o składki członkowskie, mogą jedy- 
nie ubiegać się o przejście na etat 
państwowy, lecz nie o subwencję, 
sdyż/w tym wypadku może być ra- 
czej mowa o wykonywaniu funkcji 
organu urzędowego, a nie o działal- 
ności społecznej. 

Ze szczególnych przepisów co do 
trybu przyznawania subwencji or- 
ganizacjom społecznym , podkreślić 
należy następujące postanowienia: 

Subwencje nie mogą być udziela- 
ne na pokrycie ogólnych kosztów ad 
ministracyjnych organizacji społecz. 


zasady udzielania subwencji dla or 
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Norwegia - Finlandia 2:0 5:23 


OSLO, Rozegrane w Oslo między-| Jak niedosiężne były marzenia 
państwowe spotkanie piłkarskie mię | kibiców PIC o pierwszej lidze, 


dzy Norwegią i Finlandią zakończy- |świadczą wyniki uzyskiwane przez 
ło się zwyciestwem piłkarzy norwe- ich drużyne w rozgrywkach finało 
skich w stosunku 2:0. wyci. Po trzech meczach przegra- 


nych. PTC ma katastrofalny. stosu 


Piotrków pokonany nek bramkowy 5:23! 
W Zduńskiej Woli zanstowano Wczoraj pabianiczańie ulegli Ra- 


wczoraj dużą niespodziankę, W me domiakowi 9:3 (5:2). 
czu półfinałowym o puchar ŁOZPN| W Częstochowie Skra przegrała z 
reprezentacja Piotrkowa przegrała 


R czdziwani taata Zdr, Lechią 3:1 (2:0), Gdańszczanie są te 
nieoczekiwanie z reprczentacią Zduń | ___ ZOB | DZA „e 
skiej Woli 0:3. (01), Piotrków najwi |137 murowanym. już, taworyłemeyez 
dóczńiej spotkanie to zlekceważył i|STYWEW 


wystąpił bez trzech najlepszych 3 ) l 
W środę na boks! 


swych piłkarzy. 

W środę, 8 bni na stadionie ŁKS 
odbędzie się pierwszy w tegorocz- 
nych rozgrywkach mecz bokserski 
o driiżynowe mistrzostwo okręgu 
łódzkiego, między Włókniarzem a 
obrońcą tytuht — ŁKS. 

ŁKS wystapi najprawdopodob= 
niej w składzie: Różycki, Popielaty, 
Marcinkowski, Kierus, Olejnik, Pi- 
sarski, Kosiński, Zyls. 

Przedsprzedaż biletów na ten 
mecz odbywa się w firinie Sanitas, 
Piotrkiwska 91. Początek zawodów 
o godz. 19. 


Reprezentacja Zduńskiej Woli zą 
kwalńkowała się tym samym da 
finału i w dniu jubileuszu (12 wrześ 
nia) przed meczem Łódż — Kraków 
zmierzy się z repr. Zgierza. 


+ . . 

Naprzód - Legia 4:0 

W rozegranym w Lipinach mieczu 
kwalifikacyjnym o wejście do II 
ligi miedzy tamtejszym Naprzodern, 
a Legią Krosno, zwyciężyli gospo” 
Garze 4:0 (2:0), zapewniając sobie 
tym samym awans, 


KONKURS 


redakcji „Kuriera Popularnego", ul. 


(ych. Władze, urzędy i instytucje 
Piotrkówska 68, II p. nych. Wład: gdy y 


lu zakłady państwowe i samorządo- 
we nie mogą zgłaszać się do mini- 
sterstw o subwencje dla siebie, Insty 
ficje o charakterze ogólnopolskim 
otrzymują subwencje wprost od rzą- 
du za pośrednictwem swoich głów- 
nych zarządów. Instytucje społeczne 
o charakterze lokalnym zwracają Się 
o subwencje do władz II instancji. 
Specjalne zarządzenie Rady Mini- 


DODATKOWE ZAPISY. 
do Szkoły Pracy Społecznej TUR.. 
Szkoła Pracy Społecznej TUR ul. 
korupki 6—8 telefon 153-30 przyj- 
muje dodatkowe zapisy do środy 8 
września, na I semestr, kandydatów 
z ukończoną szkołą powszechną. Na 
IH semestr Wydziału Społeczno — 


Oświatowego kandydatów z małą | strów określi zasady udzielania sub- 
maturą. wencji przez przedsiębiorstwa pań- 


na układ ćwiczeń gimnastycznych 


związkowa Rada Kultury Fizycznej i 
Sportu KCZZ ogłasza powszechny Kon- 
kurs na układy ćwiczeń gimnastycznych. 

Cwiczenia przeznaczone są na występy 
grup związków zawodowych w ramach 
Dni Kultury Fizycznej, organizowanych 
przez Główny Urząd Rultnry Fizycznej 
— w lipcu 1945 r. z raeji zakończenia 
planu 3-letniego. Termin skladania prac 
konkursowych upływa z dniem 15 tisto- 
pada 1946 r. (data stempla pocztowego), 


Zza najlepsze prace Związkowa .Rada 
Kultury Fizycznej i Sportu KCZZ prze- 
znacza nagrody, dwie pierwsze po 50.000 
zi, 2 drugie — po 50,000 zł, i 2 trzecie-po 
30,000 zt. 

Prace konkursowe oraz ewent. zapyta- 


DZIAŁ OFICJALNY ŁOZPN 


Komunikot W.G. iD.Nr 42 


0548 LKS — ZZK ;ŁÓJŹ 26 1 2 pkt. 
dla ZZi ddz Widzew — Lechia 6:1 1 3 
et. dla Widzewa, TUR Łódź — Cóncor-= 
dia — 0:2 1 2 pkt. dla Concordii, Boruta 
— Zjednoczone 1:2 i 2 pkt. dla zjedno- 
czonych. TUR Tomaszów — PTC 3:2 1 po 
1 pkt. dla, obu drużyn, 

606.48 ŁKS — Boruta 1:4 12 pit, dla 
Boruty, TUR Tomaszów — TUR Łódź 
2:6 1:2 pkt. dla TUR Łódź, PTC — ZZK 
Łódź 11 1 po 1 pkt. dla obu drużyn, 
Concordia — Widzew 6:1 1 2 pkt. Gla Con 
corali, Lechia:— Zjednoczone $:2 1 2 pkt. 
dla Lechii, 7 

20.043. Boruta — Widzew 1:2 1 2 
dla Widzewa, TUR Łódź — PTO 1:1 


Po tym terminie lista kandydatów| styrowe. 
będzie ostatecznie zamknięta. a EEC EECC RZ R AA 
d M i w Lodzi W dział Woj 
BIBLIOTEKA Zarząd Miejski w podał Wydział Woj 
UNIWERSYTECKA. skowy —. na zasadzie art, 141 ust. (+) 


Dyrekcja Biblioteki Uniwersytec" 
kiej zawiadamia, że w okresie cd 1 
do 11 września 1948 r. Czytelnia bę- 
dzie czynna w poniedziałki, środy i 
piątki od godz. 14—20, a we wtorki, 
czwartki i soboty od godz. 8—14. W 
tym samym okresie Wypożyczalnia 
będzie czynna w poniedziałki, śrady 
i piątki od godz. 17—19, a we wtor- 
ki, czwartki i soboty od godz. 10—12, 


=RADTE: 


PONIEDZIALEK, 6 WRZESNIA 
12.04 Dziennik, 12.09 Muzyka, 12.05 
Schumann — pieśni z cyklu; „,Miłość kü- 
biety'* w wyk. U. Szaniawskiej. 12,45 Od, 
powiedzi na listy, 18,00 Muzyka obiado- 
18.45. J, S. Bach — I audycja ey- 
+ „Kompozytor Tygodnia", 1450 Z 
jszej 14,36 Z oper włoślcich 
zerwa, 15.40 Muzy 
16.80 „„Nistoperz' 


dziaiejsz pri 
(płyty). 15.05 R 
pularna (płyty). 


R 
it, 


g i Orkiestry _P, 
20.320 Audycja literacka, 20.46 Muży! 
20:58 Komunikat meteorolo < 
22.00 ,,.Od, Menueta do DT 
Małą Orkiestra P, R. 22 
czeń, 2258 Omów. progr. 
23.00 Ostatnie wiadomości, 
taneczna, 258.20 Program na jutra. 
Koncert życzeń, 0,20 Zakończemiy audycji 
i Hymn. 

m 


OGŁOSZENIE . 
Zarząd Miejski w Łodzi — Wydz. 
spodarczy — ogłasza przetarg ni rar 
czony na wykonanie i dostawę z własnego 
materiału około 1000 par obuwia skórza- 
nego. 
Oferty pisemne, odpowiadająca 1asCi 
formularza ofertowego, należy akiadać 
w Wydziale Gospodarczym, przy uł. Lė- 
gionów Nr.10,- OT pietro, pokój. Nr 40, 
do dnia 14 września rb. -do godziny 10 
w kopertach należycie zamitniętych i zi- 
lakowanych, bez znaków firmowych, «v E 
pisem: „Oferta na dostawę obuwia” 
łączyć wzór do oferty). 
Otwarcie ofert nastąpi w tym samym 
dniu o godzinie 11. 
Szczegółowe informacje oraz torjui 
rze ofertowe otrzymać można w Wydzia- 
le Gospodarczym przy ul. Legionów Nr 1 
III piętro, pokój Nr 19.'w godzinach od 
9 do 143. 
Zarząd 
wyboru: ofe 
wo 
roboty; 


[za 


* podania powoslu. 


Ofiary 
Pracownicy Banku Gospodarstwa Kra- 
jowego wpłaciii złotych 2.000— na LRR. 


Wadium przetargowe zgodnie pps 
sami obowiązującymi w wysYw:aśi 
złotych należy wpłacić do Główn=:j s 
Miejskiej przy ul. Roosevela Nr 5, a 
kwit wpłaty dołączyć do oferty. 

Łódź, dnia 8 września 1048 r. 

Zarząd Miejski w Łodzi. 


boj 
i 
s 
g 4 
k f - "m a 
= $ o + Er DR 
aradi pes iA a JA EA a ZA a Mm S aa E E i E i 


uštėwy z dnig 9 kwietnia 1988 r. 0 poów- 
szachnymm obowiązku wojskowym (Dz. U. 
R. P. Nra poź. 220) wzywa wszystkich 
niężczyzń, którzy, a jakichkolwiek powa- 


dów nie. mieli po wejnia: możności Uregu. 
lowania swego stosunku do powszechnego 


oboważku wojskowego. 


1 nie posiaagją 


zaświadczeń 0 rejestracji, do. stawienia 


się przed Komisją Rejestracyjną w. niżej 
podanych. terminach: 

1. Zamieszkali ma terenie Komisariatów 
M,0. Nr 6, 7,.8,9, 10 i 15 rejestrują się 


rzy ul. Daszyńskiego-Nr 34 w godzinach 
a TS” da wyjatkiem. niedziel) 


K 
a A EA 


8|czas nie zostali zarejestrowani, zgłaszają 


do dnia 


od dnia 
Rp. włącznie 


1918 23. 9. ZOO 3 0 
Roczniki 1928, 1924 i 1920 rgłaszują się 
do rejestracji w którymkolwiek z tych 
dni, 

2. Zamieszkali na terenie Komisariatów 
M. O. Nr 1, 2, 3, 4, 5,11, 12, 13.1 14 re- 
jestrują się, przy ul, Ogrodowej Nr 34 
r godzinach od 8 do 15 (ża wyjątkiem 
i l 


do dnia 


+ LA 
ayeni rocznika 1923, którzy dotych- 
się w dniach: M, 192128. 10, br. 
Kto nis zgłosi się na skutek niniejszego 
zwania do rejestracji, nodlega karze 
grzywny do 59) 


wrześnin. 1943 r. 


Zarząd Miejski w Łodzi. 


UVA x 


P: Kier, W. MAŚLIŃSKIEMU oraz 
Wychowawcęom: kolonii Las — Da 
brówka (I turnus), za troskliwą 
opiekę nad dziećmi na kolonii, ser- 
deczne podziękowanie składa Kolo 
Rodzicielskie. 


OGŁOSZENIA. DROBNE 


Lekarze 


REICHER — specjalista: we- 


DOKTOR 


nervózne, skórne; płciowe zaburzenia. 
Potudniowa 26, droga — siódme wiecza- 
rem, 7819 
Dr med, SIKNKO KSAWERY specjan- 
sta chorób skórnych, pecherza, wene- 
rycznych przyjmuje. Kilińskiego 132, * 
godz. 150—]4 1 16—18. Vel. 295-65. uii 


Zaołiarowanie pracy 


PASSTWOWE Z P. B, i W, Nr 25, ul. 
Kgtna 39/44 poszukują 6 $lusarzy na re 
monty maszyn pizędzalniczych i krosien. 


nia należy kierować pod adresem: Związ- 
kowa Rada Kultury Fizycznej i Sportu 
KCZZ warszawa, Kopernika 36-40. 


1 
1 pkt. dla obu: drużyn, EKS — Lechia 
31 12 pkt. diq EKS. 


Ostateczna tabela rozgrywelc przedsta 


` 
+ 

ia się następująco: 
Zebranie w WUKF ju: « sk 
9. TUR Tomaszów 18 gist 
Na podstawie Zarządzenia Organizacyj-| 3. Wiózew I B 18 soy 
nego Nr 3 z dnia 18 sierpnia 46 r, Głów-| 4, ZZK Łód. 18 46:36 
nego Urzędu Kultury Fizycznej I po Boo | 5. Concordia 18 27:51 
rozumieniu sie z Woj. Komendantem SP,j 6. KP Zjednoczone 18 UD 
ZMP, OKZżz 1 Kuratorium Okręgu] 7. Lechia 18 34:36 
Szkolnego Łódzkieg WURKE zwołuje w| 8. KS Boruta 18 32:38 
dntu 8 września br. o godz. 18,50 Zebramie| 9. EKS I B. 18 bwa 
Inauguracyjne Akcji Marszów Jesiennych | 10, TUR Łódź 18 31:41 


celem powołania do życia Wojewódzkie- 

go Komitetu wykonawczego Marszów Je-| Mistrzostwo s 
siennych i realizacji tej akcji w myśl za- | drużyna PTC Pabianice, 3 d 
rządzenia organizacyjnego 1 reguiaminu| do rozgr pwek  międzyOKTĘKOWYCH. 
marszów, klasy D spada RKS TUR Łódź. 


Aae E N, 


„Fieć Zaczarowany‘ * 


JUŻ RAZ W HISTORII WYPROWADZIŁ SZCZURY 
Z HAMELIN I UWOLNIŁ TO MIASTO OD STRASZLI- 
WEJ PLAGI GRYZONIÓW, NISZCZĄCYCH MIENIE - 
OBYWATELI MIASTA. 
DZIS KSIĄŻKA „FLET ZACZAROWANY" NAPISANA PRZEZ 
WŁ. BRONIEWSKIEGO WG. TEKSTU WALTA DISNEYA, 
ZAKRUPIONA W KSIĘGARNI „WIEDZY“ — 
WROCŁAW, RYNEK 14, 
NIE TYLKO, ŻE DA RADOŚĆ DZIECIOM W DOMU, ALE WPRO- 
WADZI TAKŻE DO DOMU TWOJEGO KILKADZIESIAT KSLĄ- 
ZEK WARTOŚCI 50.000 ZŁOTYCH, KTÓRE MOŻESZ WYGRAĆ, 
BIORĄC UDZIAŁ W PREMIOWEJ SPRZEDAŻY KSIĄŻEK 
„WIEDZY“ Z OKAZJI r ) 
WYSTAWY ZIEM ODZYSKANYCH 
| WE WROCŁAWIU. 
„PAMIĘTAJ, KAŻDA KSIĄŻKA „WIEDZY“ ZAKUPIONĄ 
W KSIĘGARNI „WIEDZY“ — WROCŁAW, RYNEK 14, 
BIERZE UDZIAŁ W LOSOWANIU PREMII 
1.000.000 ZŁOTYCH. 


klasy A' Okręgu zdobyła 
kwatfikując Się 
Do 


REDAGUJE ZESPÓŁ. 5 
RED. NACZ. — przyjmuje od godziny 12 do 18. 


SEKR. RED, — od godziny 10 do 11. 
WYDAWCA: Spółdzielnia Wydawnicza „WIEDZA“. 


NASZE TELEFONY: 
Centrala telefoniczna Redakcji | Administracji 136-581, 257-% 
h Ekspozytura, 
Redaktor Naczelny 130-46 Kolportażn 186:01. 251-54 
sekretarz Redakcji 144-18 Oział Ogłoszeń 7256-87. 292-2: 
Dyrektor Chspedycja 61-03 
Administracyjny 156:81 Rozdzielnia 272-57 


Zgiuszenia przyjmuje Wydzial Personalny. mememe ea 


a nóód 


à ii. —_— a c w a ze 
Redakria — Łódź, Piotrkowska 68, Administracja — Łódź, Piotrkowska 40. Redakcja honoruje tylko artykuły zamówione | rękopisów nie zwraca się. Warunki prenumeraty: 
miesięcznie 2 dostawą do domu >= zł, 150, z dostawą przez pocztę — zł. 120, z odbiorem w Administracji —»?, 100, prenumerata zbiorńwa (od 20 egz.) zł. 60 


Drukarnia Nr 4, Spółdzielał Wydawniczej „Czytelnik“; Łódź, Żwirki 2 


D—028583 
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